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W jesieni 

Mamy juź w połowie pażdziernika pełną je- 
señ. Drzewa ogałacają się z liści, dn! są chło- 
dnę. moce coraz dłuższe. Zaczynają się wie- 
czory jesienne. kiedy nie chce się wyjść z do- 
mu i spędza się czas na rozmaltycli zajęciach. 
Nie wszyscy jednak mogą się zająć przy świe- 
tle clektrycznem czy gazowem: olbrzymia 
większość nreszuań robomiczych w miastach 

vszystkie chłopszie po wsiach oświetlone są 
nafta, która dla tych micszkań jest najpierwszą 
parrzebą. 

W ry czusic Ma nafta podrożeć. Na adby- 
ter w ubiegią środę posiedzeniu zarządu syn- 
dykatu naftowego Pp. przemysłowcy naftow: 
przyszli da przekonania. Ż 
ævi runig i postanowili podwyższyć jej cenę 
choćby o 10% ważnością ol ł5 listopada. 
i nie tracą nadziei, że 


Przemysłowej naft 

uda im się zmiękhczyć (oor ministerstwa prze- 
mysłu ` liundlu i pozwssenie nu podwyżkę o- i 
trzymają. 


Będzie to więc nowa klęska dla ludności i to 
uajbiedniejszej uajgorze] żyjącej. Przemy- 
słowcy naltow. są ..w porządku”. Jeżeli rząd, 
jak miormuią z Warszawy. chce teraz pod z!- 
mę podni iaryty towarawe na kolejach, dla- 
czego oni nie mieliby nójść za rym przykła- 
dem? Oni przecież mają mniejsze obowiązki 
wobec ogółu antżeli rząd. który chce byś 
przedstawicieleni całego społeczeństwa! 

Smtun; jesi los ludzi, którzy są na tę opic- 
kę zdani. Dzięki tej opiece węglel na zimę po- 
drażał. a teraz i nafta ma podrożeć. Ano, chce- 
my koniecznie być państwem eksportowem. 
Co się traci (7) na wywozie węgla. trzeba od- 
hić na rynku wewięrzmim: z naftą coś po- 
dobnego się dzieje 


Pisaliśmy niedawno, że rząd dia zakamowa- 
nia przywozu iluszczów da nas, głównie ame- 
rykańskich, ubłożył je wysokiem cłem przy- 
wozowem. Stało się to za podnietą p. Devey, 
który w swem sprawozdaniu wyraził ździwie- 
mie, że Poiska tak bogata w nirrogaciżnę I by- 
dło. przywozi tłuszcze z zagranicy. Pisząc a 
tem, wyraziliśmy przypuszczenie, że nasl kup- 
cy tluszczow! ta zamknięcie lm konkurencji 
będą uważali za sposobność da podniesienia 
cen. | tak się też stało! W jednem z pisn sa- 
hacyjnych czytamy: „Rozporządzenie mim- 
strów skarbu, przemysłu i handht oraz rołnic- 
twa w sprawie częściowej zmiany taryfy cel- 
nej na słoninę i smalec dała moźnaść czynni- 
kom spekulacyjnym podjecla próby wyśrubo- 
wania cen na te artykuły. Wobec tego minister 
soraw wewnętrznych przesłał do wszystkich 
wojewodów okólnik, w którym zal-ca dopilno- 
wanie, ahy zwyżka cen nie objela wielkich ilo- 


ści słoniny i smalcu, zamagazynowalych u kup- 
cáw vraz dopilnowanie. aby ewentualna pod- | 


wyżka cen tych artykułów odhyła się w gra- 
nicach kałkulacyjnie uzasadnionych“. 

Znamy te zarządzenia, znamy wyniki urzę- 
dowej walki z lichwą, z podbijaniem cen! Je- 
steśmy przekonani, że wszystkie istniejące I je- 
szcze spłodzić się mające okólniki nie prze- 


uafta jest n uas | 


Do wszystkich orsanizacyj 


Polskiej Partii 


Akcja, zmierzająca do rozbicia naszej Partji, 
osiągnęła w ciągu kilku dni ostatnich napięcie 


największe. Prasa burżunzyjna — przede- 
wszystkiem .sanacyina" — zamieszcza mnó- 
stwo plotek, wiadomości fałszywych, albo | 


przesadzonych. Pojedyńczy towarzysze są 2- 
takowan| w sposób dosłownie bezprzykłszny 
w imię jednego tylko celu, w imię szerzenia 
zamętu i poderwania zauiania wzalemnega w 
szeregach partviaych. 

Zwracamy Się przeto do Was, Towarzysze 
i Fowarzyszki, z prośbą, byście zachowali spo- 
kój i zimną krew. Parija będzie Was injormo- 
wała o każdym kroku swego kierownictwa 
bądź poprzez pisma socjalistyczne, bądż też 
u pośrednictwem okólników sekretarjatu ge- 
ulscgo CKW. Klerownictwo Partii potrafi 
jaw w całej pełni wozzlsie uici „rozłamo- 
j rygi. potrafi być bezwzględne, ieżeli 
zajdzie tego istoina potrzeba. Pracujemy w 
liczności najściślejszej z Komisja Centralna 
Związków Zawodow ic nie zagraża ani 
ideologii Socjalizmu polskiego, ani zwartości 
mas. skupiemycli pod jego sztandarami. 
ek 2 członk 


karność i 


| mizacji, pastawz:vy się poza nawiar.:u naszych 


ił. hy położyć kres 
ZZE- 


szeregów. Mamy dosyć 
wszelkim wielirzeniow,. przycelsdzącym 


Socjalistycznej 


| wnątrz. Wydawnictwo „Przedświtu” jest tyl- 
ko jednym z epizodów, jednym ze szczegółów 
„ataku” na Polską Partię Socłalisiyczną. 
Partia się nie uguie; nie pójdzie, rzecz na- 
turalna. na podwórka „sanacji”, nie da się ze- 
pchnąć ze swego stanowiska, okreslonego 
uchwałami Rady Naczelnej. PPS rozpoczęła 
swój żywot vod znakiem Socjalizmu i niepo- 
dległości. Dzisiaj mowimy: Socjalizm i utrwa- 
lenic niepodległości poprzez demokrację poll- 
tyczną, społeczną, gospodarczą. Mic zmienią 
nic w naszej roli dziejowej ani wysłaricy „p0- 
majowego” systemu rządzenia, ani — z drugiej 
stromy — wysłańcy - „Komiaternu". 
| Nie przejnujcie się więc, towarzyszki i to- 
warzysze, żadziemi pogłoskami. Kto 2 nami zc- 
rwaf, ten soble odejdzie. PPS pozostanie. Bo 
można w Polsce zrobić wicle rzeczy, ale nikt 
nie potrafi zabić klei. Prysły niektóre osiatiie 
złudzenia. Trudno. Jesteśiny jutrem Polski. Nic 


poradzą z PPS intrygi. intryżki, .niafijne'" 
kombinacje niezmiernie „chytre irazes nie 
zastąpi realnych potrzeb i dążeń mas. PPS jest 
jedna i silna. Żadnego „rozłamu“ niema i nie 


* pędzic. A z >zerzycielami zamętu damy sobie 
radę 
Od Was. Towarzyszki i Towarzysze, partja 
wymaga pejw ójsiej energji | całkowitej, świa- 
| domuj karności 


Obchód w Płocku ku czci poległych bojowców PPS 


(letejonem ed korespondenia „Naprzodu”) 
Płock, 15 pażdzjermika. 
W dniu wczoraiszymi odb, się w Płocku przy 
licznym udzłale publiczności oddawna zapawie- 
dziana uroczystość. Odsłonięto pomnik ku czci 
iow. Jana Kochanowskiego. zastrzelonego pnzez 
patrol wojskowy podczas akcji pod Staroźrebami 
w r. 1907, oraz tow. Jana Gniazdowskiega, roz- 


| strzelanego przez Niemców w październiku 1913 


roku (a więc niemal w przeddzień uzyskania nie- 
podległości) za zamach na policię niemiecką. 
Liczny pochód wyruszył z lokalu P. P. $. przy 
ulicy Grodzkiej na cmentarz, gdzie już oczekiwa- 
ły tłumy ludzi. Ogółem uczestniczyła w uroczy- 


- stości okolo 5 tyslęcy osób. 


Piorwszy przemawiał przedstawicie! płockie- 
zo OKR. PPS, tow. poseł. Kenczyński dał znak 
do odslonięcła pomnika 1 oczom zebranych przed- 
stawił się piękny. ze smakiem wykonany. duży 
poninik ze stosownemi napisami. Kerzystuy wybór 
miejsca na pomnik jeszcze bardziej podniósł doda- 
gk wrażenie. takio niewątpliwie wszyscy wynie- 
ŝli. 

Drugi z kolei przemawiał tow. posel Czapiń- 
ski umeniem CKW PFS, oraz zarządu główne- 
go 1UR.. podkreślając w swem przemówieniu, że 
runęły potęgi, uważane za niezwalczome. 2 prze- 
śladowaity przez nic ruch socjalistyczny wciąż 
zyskuje na Siłach. 

Z ramienia zarządu złówiezo Stowarzyszenia 
byłych więźniów npolilycznych oraz egzekutywy 
Okręgu Warszawa - Podmiciska PPS. przemawiał 
tow. Krzesławski a następnie imieniem mieiscowe- 


ŁZA 
CŻŻZCZZC GG <RŚ.Ś2ŚĄŹ 
i smalcu, ca w zmie. kiedy organizm ludzki 
wymaga obiitszego zasilenia tłuszczami, by- 


szkodzą rzeźnikom w śrnbowaniu cen słoniny | dzie em dotkliwsze 


| go Związku legionistów obywatel Mariański, 

| Następnie udczytano depesze i listy: sędziwego 
nestora sucial emu polskiego tow. Boleslawa Li- 
manowskiego, tow. M. Niedzialkowskiega. tow. 
Stifelmana, który opracował płan architektoniczny 
pomnika, oraz wielu orzanizacyj robotniczych i 
oddziałów slowurzyszenia byłych Więźniów fo- 
lirycznych 

Zebrani opuszczali cmentarz w podniosłym na- 
stroju, podriesteni na duchu. 

Wśród obecnych znajdowała się również matka 
rozstrzelanego tow- Gniazdowskiego, która ze 
tzami w oczach dziękowała organizatorom ob- 
chodu. 


Przedkonferencjąprezesów 


klubów u marszałka Sejmu 


Warszawa, 15 października (tel. wl. „Naprz”l. 
Jutro, we wtorek, odbędzie się u marszałka Sejmu 
tow. Daszyńsklego dalszy ciąg konierencji prze- 
wodniczących kłubów sejmowych, w sprawie u- 
>praw nienia prac ustawodawczych Sejmu. 

Na konierencj! omawiana będzie m. in. sprawa. 
które wnioski poselskie będa omawiane na najiż- 
szem posiedzeniu Sejmu, uastępnie omówiona z0- 
stame sprawa utórmowania prac komisyj sejmo- 
wych, sprawa zalulwiania interpelacyj poselskich 

t d. 


| Dzień 10 iistopada wolny 
od nauki w szkołach - 


Warszawa, 15 października (tel. wl. „Naprz“). 
Dzień 10 Istopadz w związku z obchodem dzie- 
węciolccia niepodleełoc, ma być wolny od nauki 
w szkołach. 


" 
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Dzies ata rocznica utworzenia | 
Tymczasowego Rządu Ludowego w Lublinie 


Odezwa komitetu obchadu 


OBYWATELE! 

Mija już dziesięć lat od chwili. kiedy w Tubli- 
lie powstał TYMCZASOWY RZAD LUDOWY 
REPUBLIKI POLSKIEJ. Istniał załedwie kilka dni, 
alẹ to, co pozostawił po sohic. przez lata jeszcze 
kodne bedzie czei : pamięci ludu polskiego. 

TYMCZASOWY RZAD LUDOWY wybowie- 
dział pierwsze mocne i szczere słowo. które sę 
rozeszło w ówczesnej zxniłej aumosierze ugdznych 
iargów o władzę przy Tównoczesayni strachu 
przed wszelką odpowzedzialnością. przed każdy 
żywym czynem, słowem : myślą. Był w £miałości 
-wojsj czynem rewolucyjnym. zarówno w sto- 
sunku do okupantów, do których przemówił oa- 
reszcie właściwym językiem, jak w stosunku do 
spróchniałych resztek szlacheckiej Polski. której 
przedstawiciele przywłaszczył sobie wyłączne 
prawo stanowienia o losach kraju, Stari z twarzy 
narodu piętno mewoli. a lud polski po raz pierwszy 
w osobach swoich przedstawi móst podnieść 
szolo do góry ze spokojneni przeświadczeniem a 
swojej sile. której mie i nikt wówczas nle zdołałby 
się przeciwstawić. Nie tracac dnia ani godziny, 
chciał Polskę postawić na nogi; ch co więc 
dać Jej zdrow siły, poskramiając wyzysk. któ- 
rym znębiono lud praeniący. i obłudę. z którą cier- 
pienia tego ludu składano ua ołtarzu Ojczyzny. 

Od pierwsze chwili swojego wystąpienia prze- 
ciwstawił się z całą mocą szaleństwu idącemu jak 
zaraza ud wschodu i niszczącym pomysłom bol- 
szewizowania Polski, cobs z niej uczymło nieba- 
wem uową prowincje rosviska. Ale równocześnie 
wskazywał reformy. jakich należały natychmiasi 
dakonać, jeśli się nić oliwe, aby wśród trzasku wa- 
cych się trotów Polska została rwierdzą reakcji. 
smutna i niezdolną do życia kæeka, ukryla wzgar= 
dą wolnych ludów świata. Maaiest RZĄDU ŁU- 
DOWEGO, wydany w dniu jego powstanją, nakres 
shl drogi. którcim, z latwością bylu można dojść 
da uregulowania spraw robotniczych, do sprawie- 
dliwcgo podziałn ziemi, do spakajnega współży- 
<ia narodów zamieszkujących Rzecznospolitą. Nie 
jego to wina Pierwszego Ryądu Ludowego, że 
dziś po dzies'eciu Jalach mozołów i walk, te jego 
ruzminne wskazania gle . w większo- 
ści wypadków dalekini celem. dn którego. krwa- 
wiąc nogi. iść trzeba Uługa t kammienistą drozą. 

Zarzueuno RZĄDOWI LUDOWEMU, iż był 
buntem. Tak iest. Buntem przeciwko kłamstwu, 
które za fundament ciwiano położyć Polsce, a tak- 
łe przeciwko ws. m śŚladom: nawet zgniłego 
kontpromisn z najeźd: okioaniem wtedy, kic- 
dy oni cħheleli uczynić z nas pukorhych niewólni- 


ków, 
Szydzońo z wego, iż by: rzadem prowinejonat- 
nym. Ale edyhy 7 Nsiopada nie powstał Rząd Li- 


dowy w Lublinie. Polska obuczyłaby niehawem 


i 


t 


rządy tworzące się po wsiach | miasteczkach. Cza- | 
ra była przepełniona. Lud miał dosyć zarówno 
wyzyskiwaczy. którzy go ubdzieruli ze skóry, jak 
nieproszonych opiekunów w kontuszu czy sutan- 
nie. 

Minelo dziesięć lat dlugich : ciężkich. Lud nol- 
ski złożył w tym czasie uową krwawą ofiarę w 
obronie Niepodległo: adpierając najeźdźców od 
braim stolicy Rzeczypospolitej. Zwiędła niejedna 
nadzieja, polala się krew, zmarnowano dažo dro- 
goceńnego czasu. Demokracja polska stwierdzić 
musi, że liczba jej wrogów nie zmniejszyła się. 
przybyło im uatomias: zuchwalstwa. Podkopuie 
się całkiem inż lawnic ustról republikański, ataku- 
je się bezczelnie równość i powszechność prawa 
wyborczego. Lży się | obala nietylko Seim. ale 
i Konstytucję, na której on lest oparty. Z pałaców 
czy z zakamarków wypelzają różni pankowic. 
których nikt nizdy nie widział za czasów niewoli 
ua polu walki o Polskę. o tę samą Polskę, której 
dzislaj chcieliby być właścicielami. 

I oto nadszedł czas, kiedy wszyscy prawdziwi 
przyjacłele demokratycznej republiki skupić się 
muszą w zwartych szeregach dokoła wysoka 
wzniesionego szłandaru Wolności. Uczyńmy ta w 
dniu 7 listopada w Lublinie, w dniu wielkiej rocz- 
nicy ludowej. Zjedzmy się w jaknajwiększej ilości 
ze wszystkich stron, aby umocnić się w wierze, 
że zdrową i mocną może być tylko Polska, twa- 
tzona przez Lud. że inime wszelkie szaleństwa, 
wahaiśa się i opóźnienia, przyszłość musi być na- 
szą. Przy tej sposobności będziemy mogli raz je- 
szcze stwierdzić ze spokojną dumą, że państwa 
uasze me powstało ani przez przypadek. ani dzię- 
ki czyjejkolwiek protekcji, tylko dzięki samodzie!- 
klas pracujących. które w sze- 
regach swoich przechowały świętą iskrę walki o 
Wolność. 

Wzywamiy wszystkich ludzi, którzy chcą szcze- 
rze walczyć o Polskę demokratyczna, aby w dniu 
7 listopada stawili się w Lublinie dla uroczystego 
uczczenia dziesiątej rocznicy powstania TYMCZA- 
SOWEGO RZĄDU LUDOWEGO, pierwszego Rzą 
du niezależnej, niepydleglej Polski. 

Mech żyje Polska pracy! 

Niech żyje wolność i sprawiedliwość społeczna! 

Niech żyje Repuhlika Ludowa? 


Odezwe powyższą podpisali w charakterze 
ków Komitetu ohchodu dziesiątej rocznicy 
Tymczasowego EE Ludowego w Lublinie 
i PPS, PSL, „Wy= 
iego; podpisat ją 
działacze samo- 
spółdzielczy z 0- 


wraz nimi 
rządowi. ośw 


bozu demokr: 


Podróże Venizelosa 


Wśród ubecuych wybizi 
odgrywa Venizelos niepoślednią 
Kreteiiczyk” 
ty — był już na wozie i pod wozem, był premje- 
rem z władzą dyktatorską. byl przymusowyn €- 
migrantem i ziewn rządzi swym jem. Zmien- 
ne są Insy polityków, zmiemią icź jest prowadzo- 
na przez nich polityka. na co Venizelos jest naj- 
klasyczmejszym przykładem. 

Gdy wybielła wojta świałowa. Venizelos o- 
świadczył się po stromie entexty. Byia to nalural- 
ua polityka greka, opierająca się a Auxfię jako 
tę. której zawdzięczaaswa uicbadległość. Diugich 
trzeba bylo walk. i przewrotów wewaietrznych. 
aby sklonić ówczesnego króla Jerzego do przy- 
lączenia armii greckiej do armji salonickiej pod 
wodzą marszałka Feanscliet d'Kspery, Gdy to na- 
reszcie się stało, Grecja wzięia udział w zwycię- 
stwie, w pogromi: Emgarji, otrzymując 
Macedonii | Epiru oraz — co jej potem wyszło na 
złe — Smyruę w Malej Azji. 

Od zawarcia pokoju po dziś dzień (irecja nie 
zazila pokoin. W wojnie z Turcja w 1922 r. po- 
nłasła straszną klęskę, w nasiępstwie której sira- 
cila wszystkie zdobycze w Małe: Azii i po wyne- 
dzeniu królów została rzecznospołltą. | wtedy nie 
zaznala spokoju wewnętrznego: dyktatura, pucze 
przewijały się. aż wkońcu Vemizelos przod paru 
miesiącami wrócH do kraju. republike ustabiizo- 
wał i stangl na jej czele jako szef rządu. 

/apewniwszy Grecji spokój wewnetrzny. 


el polityków 
rolę. 


op 
„Chytry 


za- 


kawał | 


= Venizebs mxlrxlzi z wyspy Kre- , 


brał się Venizelos do przeobrużema iej polityki 
zewnętrznej, W iyin celu od kiłku tygodni odby- 
wa podróż okrężną Rzym - Paryż — Lojiya — 
Belgrad, zawierając „trakty przyjaźni" t zape- 
wiiając wszędzie: o swym pokojowym nastroju. Z” 
Mussolinim pogodził się. przekreślując smulna hi- 

storję jego mapia w 1923 r. na Korlu; z Francją 

i Anglią przywróci przyjazne Sstosimki z czasu 

wojny. w Belgradzie zaś próbuje zatrzeć wraże- 

nie swej przyjaźni z faszystami włoskimi. zawie- 

Iając z Jugosławią Umowę, przyznająca jej stre- 

fę woma w porcie sałontckim. 

Grecja jest malem państwe:n. ale wmyw Vem- 
zełosa ma polityke europejska icst większy. am- 
żeli jego krajowi należało by się. Pochodzi to | 
stąd. że ostatecznym celem polityki i nadróży 
Venizelosa jest doprowadzenie do skutku „Locar- | 
ma bułkańskiegu". które zgasiłoby wieczne zarze- | 
wie +iepokoju. jakim Bałkan tylektotnie okazał się 
dia Europy. Dioza do tego celu już jest rozpoczę* 
ta. Z Rumnuują Venizelos iuż się norazumiał, obec- 
nie dochodzi do porozumienia z Jugosławia. pozo- | 
staje tylko Bulgaria. która jednak jest tak shva 1 | 
potiżoną, że naciskow| oprzeć się nie zdola i — ! 
bodaj pozornie — na uklad przyjaźni się zwodzi. 


Wiedeń, 15 paździcznika (PAT). Dziennik: do- 
naszą z Atea. że premier Venizelos po swym po- 
wrocie do Aren oświadczył w wywiadzie udzie- 
lonym dziennikarzom w sprawie stosunki Grecji | 
do Jugosławii, że nowv układ równa się istnieja- 


1926 


zemu już paktowi włosko-greckiemu i tylko co 
do czasu trwania ich mocy zachodzi między obu 
układaini różnica. W Sprawie stosunku Gręcii do 
oświadczyj Venizelos, że zawarcie paktu 

między obu państwami nie natrafi na 
większe przeszkody. Isinicjące jeszcze różnice po- 
niędzy Grecją a Jugosławią nie narusza prac ko- 
imis ekspertów tak. że układ może zostać naj- 
później za 4 tygodnie podpisany. 


Wspomnienie pośmiertne 


HENRYKA POBOJEWSKA 


Dnia 6 bm. zmarła p. Henryka Pohojewska, je- 
dna z tych cichych. niezmordowanych działaczek. 
które okazywały wielkie usługi PPS w czasach 
konspiracyjnych, gdy przechowywanie nielegal 
nych wydawnictw, icli kolporterka, udzielenie mic- 
zkania moglo narazić na rewizję, więzienie i na- 
wet zeslame. Żeby dokonać czynu tak pozumie 
nic mie znaczącego. trzeba było może mieć więcej 
Irartu ducha, niż ci, kłórzy wstępowali w czyline 
szeregi rewołncjonistów, ci ostatni bowiem niieli 
do pewnego stopnia radość twórczego czyni, ra- 
dość, która wynagradzała ch trud i lżejsza czy- 
wa myśl o nieumiknionej konsekwencji ich dzia- 
latności. Tamcl zaś. pomagający rewoliic 
bez których pomocy jednak działalność rewol- 
cyjna byłaby wrecz niermożiwa, tamci nie mieli 
radości twórczego czynu, lecz wyłącznie surową 
świadomość dokonanego obowiązku. 

Do tych ludzi należała p. Pobojew ska. 

Urodzona na Kaukazie w 1842 r. wyszla zamąż 
bardzo młodo. W 1861 r. mąż jej byl aresztowani 
w Tyfiisic za udział w powstaniu zabajkałskiem i 
Skazany na śmierć. Ponieważ jednak znany był 
general - gubernatorowi, jako nauczyciel jego dzie- 
ci, został ułaskawiony za jego wsławiernictweni 
i wysłany ma przymusowy pobyt do Saratowa. 
Tam państwo Pobojewscy wmieszkik: dłuższy czas 
aż do iego śmierci. 

Po Śmierci męża p. Pobojeu ska przyjeżdża z 
czworgiem dzieci do Polski z obawy przed icli 
wynarodowieniem w Rosji. | tu w Warszawie, po- 
mimo dość ciężkich warunków inaterialnych, po- 
mimo konieczmości kształcenia i wychowania dzie- 
«l p. Pohojewska bierze udział w działalności kon- 
spiracyjnej. Zarówno dobroć serca, które nie może 
pogodzić się z krzywdą ludzką i iesprawiedliwu- 
ścią, jak i postępowe przekomalia i poglądy, któ- 
rym nieboszczka hokiowała do końca życia, c na- 
tury rzeczy zwróciły jej sympatie do ruchu socja- 
Hstycznego. Osobiste zetknięcie się z wybitnymi 
socjalistami jak Edward Abraniowski, Paszkow- 
ska i inni. dopomogło lej do zadzierzgnięcia hliż- 
szych węzłów z działaczami socjalistyczny mi, i do 
zespołenia się z ruchem socłalistycznym. któremu- 
ideowo zawsz: pozostała wierną. 

P., Pobojewska brała udzłoł w tym ruoho przed 
powstaniem Polskiej Partj! Socjalistycznej. Po D0- 
wstaniu Pargi p. Pobojewska calu duszą oddaje 
się ma jej uslugi. zarówno bowiem jak socjalizm, 
drogą jej jest niepodległość Polski. 

Będąc już w starszym wieku i dość wątlego 
zdrowia, p. Poboiewska nie bierze bezpośredniego 
udziału w ruchu socjalistycznym. Jest iednak je- 
dna z najbardziei oddanych, ofiaruych „sympaty- 
czek”. Mieszkanic jej bylo w każdej chwili dnia 
i mocy na usługi Partii. Byłu też wyzyskiwane 
do ostatnich granic przez tow. Paszkowska. która, 
jak o tem włedzą dawuł towarzysze, umilała wy- 
korzystać swe stosiinki. To też p. Pobolewska i je] 
dzłeci nie miały menal kąta w swem mieszkaniu. 
Zmarla zmosiła to ze stoicyzmew. iiemal z ro- 
dością, że może w ten sposób współpracować z 
Partją. ] nie lękała sie uśczezo. Gdy różni „syni- 
patycy". oddając swe mieszkanie na schadzki kon- 
spiracyjne, na kolportaż itp.. drżel: jednak z oba- 
wy rewizji, p. Pobojewska bez nanuniejszej oba- 
wy gościa w sweim skromnem inteszkamii naj- 
hardziej skompromitow ane osoby, 

Nietylko sama oddawała nieoceniome uslugi par- 
uł. lecz również wciarała do roboty partyjne! 
córkę, dobrze znaną dawnym (towarzyszom „Ka- 

sie". Umysi niezmiernie żywy do późnej staro- 
ści inteligencia niepowszedzia, charakler prawy i 
miły, łagodne obeiścic się czywiły ze zmarłej jc- 
dna z najbardzie) Szanownych i iednocześnie ko- 


| chanych postaci w polskim ruchu sociallstycznym. 


Powoli jeden za drugim zstepiia w kraine cieni 
dawni działacze. Na arenę Świata wstepie mowe. 
być może lepsze pokołeńic. Wykuwając jednak no- 
we formy bytu, niech ze czcią wspominają o swych 
poprzedmikach, którzy kruszyli ściany tego wię- 
zienła. w jakiem dawniei znajdowała sie Polska 
z ledi jedyną myślą. aby im hyło lepie. Klaga. 
= 

TOWARZYSZE! TOWARZYSZKI! 

ROZPOWSŻECHNIAJCII: SWÓJ DZIENNIKI 


„NA PRZÓD” — Nr. 239 Środa 17 października 


Osłabienie życia gospodarczego 


Cząglc slyszy się u mas narzekania na brak go- 
tówki. Brak ten staji się powodem wielkich nie- 
dozodnuśii w życiu gospadarczem, które bez go- 
tówki. bez kredytów rozwinąć się nie może. Dziś 


doszliśmy jaż do lego, że weksle z term nem rocz- | 


nym stały się codziomiym ziawiskiżm w ‘ym sta- 
min, że przen słowcy łódzcy zażądali ud inini- 
sterstwa skarbu, aby wydało spocalaz weksle 
uługoterminowe. maturalnie po cenie wyższej od 
weksli normalnych. 

Dostawcą gotówki jest u nas Bank Polski. Zu- 
dauiem banku emisyjnego jest zasilsnie życia go- 
spodarczego potrzebiia mu iłością środków pla- 
tniczych zapomocą eskontowania weksli, pożyczek 
na zastaw papierów (lombard) Hd. Baak Polski 
zadanie to speluia w ten sposób. że wywoluje o- 
gólm: skargi. Już sam fakt, że Bank nic przyjniuje, 
a przynajmniej utrudniu, do tskontu weksk z tei- 
minen powyżej 3 mifsięczny, spowodował, że 
lwia cześć wehsii albo wogóle nie wychodza z kas 
ich właścicieli, ulbo — 0 ile opiewają na drobne 
sumy — staly się jakby pieniądzem obiegowym 


| 


Ta Polityka Banku Polskiego uwidacznia się | 


szczególnie jaskrawe w 
dekade październik: dziwy tan zaslugniące na 
<necjalią uwage dwie pozycje: zwiększenie się 
zapasu walut o S1 miljonów zł. ! równocześnie 
zmniejszenie sle portlciu weksłowego o 18'8 mliżo- 
nów zl. i pożyczek łombardowych o 717 tysięcy 
złotych. Pierwsza pozycja oznacza, że Bauk mu- 
slal na pokrycie deficytu bilansu hadndłowego dać 
mniej niź zwykle tak, że wskutek supewne zaku- 
pu walut stan ich nawe: się zwiększył, co w osta- 
imeli miesiącach należało da rzadkości. Druga m- 
tomiast pozycja oznacza, że obieg gotówki w cia- 
gu dziesięciu dni zmiiłejszył się o okrągło 19 | pól 
miliona zł. 

W naszem życ 
małą gotówku, taki ubyiek jes 
«ała Polska, jej rolnictwo. przzmyst i 
do dyspozycii 1237 milioków w biletach 


u gospusaiczceni, które obraca tak 


handel ma 
hanko- 


lego wykazie za pierwsza ` 


ardzo dołkiiwy. | 


wych i jakie 300 milionów w biłonie — półtora 
miljarda to stanowczo zaniało nawet na nasze 
stosunki gospodarcze. Nic też dziwnego, że wz 
wszystkich dziedźinacii par 
bywa się ospale. o powstawaniu nowych gałęzi 
przemyslu, o większych inwesłycjach w starych 
tema mowy. Co bowiem znaczy kwota 7-44 mi- 
lionów (641'2 miljony pożyczek wekslowych i 632 
miliony lombardowych) dla całci Polski, kiedy 
faktycznie w obrocie jest zaledwie trzecia część 
sumy wydanych bankuotów 1 kiedy kredyt jest 
lak drogi, ze względu na to, że Bank Polski do- 
starcza go w minimalnych dawkach tak, że głów- 
nem żródłem kredytowem są banki prywalne. 

Ta szczupła granica kredytów | ta drożyzna 
kredytów (podohua stopa procentowa dochodzi 
już da 30 w stosunku rocznym!) są silnym ha. 
mulcem dla rozwoju naszego życia gospodarczego. 
Nie jesteśmy krajem wielkiego przemysłu i nad- 
miernie ruchliwego bandlu, ale hądżcobądź suma 
około 20 zł. na głowę obrotu gotówkow 'ga jest 
zbyt malu i ną potrzeby niewystarczająca. 

Ten brak kredytów daje się szczezóliić we zna- 
ki tam, gdzie kredyt zawsze był nzkutwiejszy i 
najtańszy: w dziale hipotecznym. Dziś właściwie 
jeden jedyny bank państwowy daje pożyczki kipo- 
teczne, a nawet ostanio i on zameiąl je z powo- 
du wyczerpania się przeznaczone! na ten cel su- 
my: banki prywatee, dla których przed wojną po- 
życzki kipoleczne w formie lisiów zastawnych by- 
ty najpewniejszym i najzyskownieiszyw intere- 
sem, dziś interesu tego wogóle nie uprawiają. Koń- 
czy się na tem, że buduje się domy za pieniądze 
uzyskane ze sprzedaży mleszkań w nich na klika 
fat z góry i chyba każdy przyzna, że w tych wa- 
runkach o ruchu budowlanym. który choćby w 
części złagodził nędzę mieszkaniową. niema mo- 
wy. Tosamo dzicie się w mnycli gałęziach gospo 
darczych. które ledwo w :zeiuią. To jest faktycz- 
ny stan. którego żadue fanfary pism Sancyjnych 
mie zugłuszą. j 


IV kongres górników w Krakowie 


W aledziclę 14 bm. w trzecim dnm ziazdu de- ; węglowe iest wyłączną domeną prywatnych ka- 
pltallstów. me podlegających kontroll ze strony | 


legatów Centralnego Związku (iórników wygłc- 
sli reteraty 

O OCHRONIE ŻYCIA | ZDROWIA GÓRNIKÓW. 
ORAZ O UBEZPIECZENIACI! SPOLECZNYCII 
w szczegółności a uhezpieczeniu na starość, towa- 
rzysze: pose! Stańczyk . sekrulurz B.eln'k. Ob 
referatów wyslucnali delegaci » ogromem zaii- 
tETESOWATIIEM. 


Po zreterowaniu przez tow. Papugę zmian sia- ` 


litu i reguiamimu, przystąpiono do wyboru Żarzą- 
du Głównego. Komisji Rewizyjnej | Sądu polu- 
hownego. 

Przewodniczącym zosia! wybrany tow. Kozu- 
hek z Zagłębia Dąbrowskiego. generalnym sekre- 
tarzem — ponownie poseł tow. Stańczyk. 

Kongres zakończona wśród poduiostega nastro- 
m odśpiewaniem „Czerwonego Sztandaru”. 


Uchwały kongresu 


Po referalacli, wygłoszonych na kongresie przy- 
Wio odpowiednie rezolucie, które w streszczenin 
przedstawiają sie jak następuje: 

12 

Kongres stwierdza. żi przemysł węziuwy pol- 
Ski mimo oxzójno-świstowego kryzysu górnictwa 
węglowego, spowodowanego nadmiaren wydo- 


państwa I klasy robotniczej. Zaradzić tymi niedo- 
maganiom może jedynie puństwo przez wydanie 
przersów | ustaw, ustalających kontrolę nad pro- 
slukcją górniczą przez powołanie państwowej Ra- 
dy Węglowej z : alem przedstawicieli produ- 
<eatów, a węc przedsiebiorców | robotników, kon 
sumentów oraz rządu- 

W zakresie sprzedaży winien być nowołany da 
Niu symiykat sprzedaży węgla dia całega paii- 
stwa, również z wieałem wsay: i zainteresu- 
wanych stron, a klasy robotniczej przedewszysi- 
œn. (Te kouirolę nad wydobyciem oraz zbytem 


1928 hd 


, rząd przez uzależniaiie podwyżki płac ad uprzed= 


zastój, że rucl od- . 


niej zgody tegoż aa podwyżkc cen produktów gór- 
niczych. wiedzac zgóry. że rzail bedzłe zawsze 
przeciwko podwyżkom płac, aby się uelironić od 
podwyżek cen. W ten sposób w walkach zarobko- 
wych maa robotnicy przeciwko sobie nietylka 
pr zeznyslowców, itle i rząd. 

Wykarzystujac ciężkie położenue roianików, — 
zmuszają przemysłowcy robotwików xrożbą po- 


| zbawieuia pracy do wstępowania do organizacii 


węzła — Kongres uważa za lormę przejściową za- 


rządu publiczuego Zulerzającą. już w najbl ższei 
przyszłości do uspołecznienia (npaństwowienta) 


| kopalń węgla.) 


bywanogo wegla, zasiępowalieni wogia przez e- ` 


lektryczność, „biały węgiel”. naite i +. p, osia- 
gal w ostatnich dwóch latach poziom 92—95 
procent wydobycia przedwojennego, przy iedno- 
-zesnem, Jalekośdącem zmniejszaniu liczby zutru- 
dowych rabotników | wsiaż naprzód postępują” 
St! wydajności pracy robotnicze! skutkieni mecha- 
mzacji ı racxalalizacii metod wydobycia, oraz wy 
lężonej pracy polskiego górnika. 

Ten postęp rozwoju wydobycia węgla jedynie 
* zmkomej mierze przyczynia się do polepszenia 
*ytuacj; zarobkowej robuiników górniczych Istot- 
1E korzyści z tego polepszenia sytuscji ciągną dzź 
wyłącznie przemysłowcy i pośrednicy. 

„ Pasop rozwaju wydobiycm i zbytu węgla od- 
UYWau gwe uiezniiernie wolio. skutkiem wielkich 
niedomazaj przemyslu górniczego w zakresie 
produkcji i zbytn, wykażanych z całą ostrością w 
kozdaziu Koni 
AC Da stud 


lku uspułeczn 


kopalń pozwali zalk: + uregulować siosunki w 
nrzemyśle węer'owyni. Kongres stwierdza. że nie- 
domas e a wymkiem jaki, (Ż góruicłwa 


z wezwaniem da wystąpienia wobec Sejmu i 
rządu z żądaniem powciania Komisji z udzialem 
robousków do zbadavia zagaduenła upaństwo- 
wienia kenalń. 

Kongres stwierdza. iż «w zakresie międzynara- 
dowym uregulować siosunki. a nadewszystko po- 
łożyć kres dumniugowi weglowemu, odbywaląco- 
mu się kosztem konsmneutów kraiowycli, oraz 
za cenę np. wielemiljonowych ukg kolejowych itp.. 
może jedynie międzynarodowy układ lub special- 
tla międzynarodowa wezlowa erzanizacja z udz'a- 
łem Międzynzrodówki Górniczej, która pod m'e- 
dzynarodową kontrolą państw I klasy robotu czej 
ustal] rozdział produkcji I rynków zbylu wszyst- 
kich krajów. 


1. 
Kongres siwierdzu, że równoczeście 4 postę- 
nującą koncentracią przemysłu górnczego w kar- 


Kongres odnosi się do reprezentacji PPS w Sei- | 


ielach werasta upór przemysłowców górnjczycii | 


przeciwko popraw 
ataki 


warunków pracy i płacy i 
dotychczasowe usiawadawstwu socjal- 


ne. Obok niskich płac, starają się przemysłowcy 


ckm cñ pracy, której wyłącziją zasadą jesi 

nie techiścznie uspraw! przewżebiarstw. less 

wyzyskanie pracy robotników do «ranis /akraża- 
ju 


walk? saiobkowej 


Rojsteuile “ 


przez nich założonej i utrzymywanel. w celach 
przeciwstawienia jej dażenian klasowa zorganizo- 
wanych roboiników. Wyrzucająć z pracy starych. 
wiernych Ideji klasowej walki robotników, przyi- 
mala przemysłowcy, mima istnienia masy bezro- 
botuych na terenach górniczych, rohoiników z pa- 
za przemyslu górniczego i to takich, którzy zgóry 
godzą się pracować za niższą płacę i należeć do 
wrogiej interesom i dążeniom klasowo zorganizo- 
wanych robotników orwanizacji. 

Przeciw stawiając się z cala bezwzględnością 
propagandzie t. zw- solidaryzmu — Kongres 
stwierdza, że powyższy stan myzysku i uclsku 
klasy robotniczej przez kanitalistów. zniesiony być 
może w zupełności tylko drugą klasowej walki pro 
letarjatu o przebudowę ohecnego ustroju kaplia- 
llstycziego na usźró] socialistyczny — Zjazd po- 
Stanawia: 

Centralny Zwiazek Górników. nie spoczywając 
ani na chwilę w wake o ustrój sowjalistyczity. Tó- 
wnocześnie prowadzi będzic wytrwałą walkę: 

u poprawę obecnych warunków płacy i pracy 
m górnictwie: 

o ulepszenie istniejących ustaw uhezpieczenio- 
wych | ochronnych i wprowadzenie nowych: 

o wpływ przedstawicieli górników na adinimi- 
strację przedsiębiorstw. na przyjmowanie i wyda- 
anie robotników. 

Zjazd stwierdza dalej, że wymienione cele osią- 
gnięte mogą być wówczas tylko. gdy ogół prole- 
tariatu górniczego zorganizowany hędzie w jed- 
nym Centralnym Zwlązku Górników. 

Kongres postanawia i poleca Zarządowi: Związ- 
ku euerylczne zwalczanie wszelkich naruszań dy- 
scypliny związkowej. a przedewszystkiem roz- 
kladowej roboty partji komunistycznej wśród kia- 
sy robotniczej na terenie Związku. 

Kongres postanawia utrzymać doiychczasowy 
stosuiek ścisłej współpracy z międzynarodowy 
prołetarjawi xzórniczym przez przynależąość 
Związku do Międzynarodówki Góriczej 

W wystynpieniach o charakterza polilycznynt po- 
leca Kongres Zarządowi ścłsłą współpracę z brat- 
uią organizneją PPS, Niemlecka Partją Soclalisty- 
<zną | „Bundem* i udzielenia im iaknajdalei idą- 
tego paperii we wszystkich walkach, a zwłasz- 
cza w walce przeciw zamachom na konstytucje 
i q4eniokratyczne prawa ludu pracuiacega przez 
reakcję | obecny rząd. 

NI. 

Ponadto przyjęta re” lucje, domagające się 0- 
zlrony zdrowia i życia pracujących górników w 
kopalniach, oriz natyclnniastowegu wprowadze- 
nia w życie ustawy o ubezpieczeniach na starość. 


Wiadomośc polityczne 


DYR. THOMAS WYJEŻDŻA DO ROSJI 

„N. F. Presse“ donosi, że Albert Thomas, który 
wziął udział p obradach Rady administracyjnej 
MBP w Warszawie i w Krakowie. zamierza po 
swym powrocie do Genewy wyjechać do Rosji. 
Udać się on ma do Moskwy, celem omówienia z 
rządem sowieckim kwestyj dotyczących stosunku 
Rosii do Międzynarodowego Biura Pracy. 
DEMONS IRACJA ANTYWŁOSKA WE WIEDNIU 

Z okazji 9 rocznicy odłączenia Tyrolu południo- 
wego od Austrii odbyły się w niedzieję w Wiedniu 
manifestacje, które waly jednak przebieg spokoj- 
ny. Po manifestu: udbył się pochód ulicami mia- 
sta. 
ZWYCIĘSTWO 


WYBORCZE SOCJALISTÓW 
WE FRANCJI 

W niedzielę odbyły sie wybory nowych czlon- 
ków rad generalnych we wszystkich departamen- 
tach Francji poza departamentem Sekwany. Zra- 
ne są rezultaty odnoszące się do 1.250 mandatów 
na ogólną liczbę 1511. Konserwatystów wybrano 
28. republikanów 253, republikanów - socjalistów 
157, niezależnych radykałów 117. radykałów so- 
jalistycznych 272. republikanów socjalistów 28. 
sucjailstów 75, komunistów 7. Konserwalyści sira- 
«ili 4 mandaty. lewicowi republikanie 15. radykali 
4 tadykałami socjalistami natomiast repu- 
«u przybyło 5 mandatów. rudykałom nic- 


zależnym »ocjalistom 13. Poiucare zoslal w 

brany ponc 1005. Również w 

b r umnie mistewie Sarraut, Lou- 
Z4RCY sentu Masztier. 


U „NA P R £O D“ --Nr. 239 Środa 17 października 1928 
ZOZ 


W obronie ustaw i majątku skarbu państwa 


na Podkarpaciu 


Apel do nieprzekupionych przez kapitalistów eksploatujących lasy i tartaki 
państwowe 
(Korespondencja własna .Naprzodu” ) bo kapi chea nasze sądy zamerykanizować, 


Mikuliczyn, 12 października. 

Na zaproszenie rządu Rzeczypospolite! obrada- 
wała w Polsce sesia Międzynarodowego Biura 
Pracy. Ministrowie, reprezentanci społeczeństwa 
witali delegatów. a Umłwersytet |agielloński œb- 
darzył honorowym doktoratem tow. Ałberta Tho- 
masa. „budziciela otuchy i uzasadnionej nadzieji”. 
jak go ngzwat rektor Kailenbach. 

Tą otuchą i uzasaduiowcą nadzieją spoleczią, iest 
dla wszystkich ludzi pracy na calym Świecie. bu- 
dowa ustawami Afregulowawych stosunków spo- 
lecznych. Slusznie szczycih się nasi ministrowie 
ubowiązującymi u nas ustawami o czasic pracy. 
ochronie pracy. ubezpieczeniach i zamiaraini toZ- 
hudowy ubezpieczeń społecznych. Czas także, ahy 
ustawy te obowiązywały na całym obszarze Rze- ' 
ozypospiłitel. 

Związck parlamentarny polskich socjalistów w 
Sejmie i Senacie usilnie pracowal. hy ustawy te 
weszły w życie, bromt ich pezed zakusami reakcii 
i domagał się wykonywania tych ustaw jak tów- 
nie rozszorzenta ubczpicczeń na starość, wdo- 
wy. sieroty I inwalidów pracy. Komisja Central- 
na Związków Zawodowyci! z tow. posłem Żuław- | 
skim na czele wiejednokratnie juterwenjowała u 
rządu w sprawie ustaw robotniczych. zwłaszcza 
w sprawie przestrzegania nstawy o czasie pracy. 
Na skutek tych imterwencii wydal Główny Inspe- 
ktor Pracy okólnik do Inspektorów okręgowych 
a dopilnowanie przestrzegania ustawy przez przed- 
siębłorstwa. Niestety nie wszędzk: inspektorzy 
pracy stosują się do wskazówek w tym ckól- 
niku podanych. e 

Jak już wiełokrotnie pisaliśmy w tamtakacii 
dzierżawionych przez spólki zagranicznych kapi- 
lalistów od skarbu państwa, otrzymujących kon- 
lyugent drzewa z lasów państwowych. dzielą się I 
nadużycia zkodę skarbu, kas chorych, zakła- | 
du ubezpłęczeń od wypadków, lunduszu hezraho- 
cia i zakladu ubezpieczeń pracowników umySło0- 
wych, praktykuje się 16-to godzinny czas pracy, 
mie stosuje sle naiprymitywniejszych ustawą na- 
kazanych sposobów dla ochrony zdrowia i życia 
robotników, przyjmuje się wbrew ohowlązającym 
przepisom dzlęci do ciężklej i niebezpłecznej pra. 
ey, tak. że zachodzą często wypadki kalectwa 
dzieci. Nawet głuchoniemych przyłmuje się do pra- 
cy w tym celu. hy jaknajmniel zapłacić robociznę! 

Mniejsza o to czy robotnika zmusza się da 16- 
godzinuci pracy na dohę dyrektor. kierownik czy 
umy funkcjonarjusz. lub zmusza go głodowa płaca 
tak ustanowiona za godzin. by robotnik sam 
prosił o pozostawienie go w prasy na drugą szycli- 
1ę, mniejsza o to czy malec przyszedłszy do pracy. 
ma sfalszowaną inetrykę lib tylko mów 
lat 17. gdy każdy widzi, že to jest 12, luh 13-letnle 
dziecko, Także i to nie tłumaczy prowadzących 
przedsiębiorstwo, że nie wiedzial wpkt. iż robotnik 
przyjęty dn obsłuzi maszyny iest zluchoniemy, 
Faktem jest. że w tartakach hędących wlasnością 
państwa po warszaw shn rządową, lamie się 
ustawy u czasłe pracy prawadząc ję jednymi ludź- 
mi 16 godzin na dobę. podczas gdy równocześnie 
przeprowadza slę redukcje, zmuszają hulzi z ro- 
dzinami do życiu z zasiłku. faktem jest, że kasy 
<horych otrzymują z tych przedsiębiorstw zgło- | 
szenia i odpisy list nlae fałszywe. na szkodę tych 
nistytucy j czeń od wypadków. 
taktem jest dalej. przeprucowani ludzie usta- 
wieznie chorują | kasy chorych nie mogą rozbu- 


dJowywać Icczmętwa. obarczone kolosalnemi wy- 
chorych, Że wsku- 


Jatkan na zasiłki dla ohłoż 
tek lekceważenia zdrowia i ży 


my w przemyśle drzewnyni zastraszające ilości 
wypadków, że mamy 12, 13 i 14-lefnich inwalidów 
pracy, dzieci, które w larlakach :ych utraciły rẹ- 
se lub nogi! 


Skarżyliśmy sie w 
skutku. w starostwie 


śnspektoracie pracy — bez | 
bez skutku. Na publicz- 
nem zgromadzeni w ieJnei z tych uieszczęśli- 
wych tniejscowości. w Miknilczynie, staraliśmy 
ue zwrócić publicznie nwage władz na koniecz- 
ność zajecia się temi szostnikatni. Tu by? skutek. 
Funkcjonarinsz policji państwowej poszedł zaraz 
da dyrektora tartaku i peradzil mu. by wspólnie | 
4 nadlećniczyni Duffekiem zaskżrżył naszego re- | 
ferenta a ohraze czel! Tak też obui oni uczynili, , 
ua jednym i tymsamym arkuszu papieru! | iu nia » 
stać enś potwornego. Sędziowie x nas nie sa | 
przekiumi. Wiec inż Srążą wieści a staraniach 
przeniesiewa sedziego prawadzucego te sprawe. | 


si 


| Horan przyszedł w posiadanie tajnego dokumen- 


nauczyć szacunku dia wszechwladzy kapitału? 
Ź przykrością ulnsimy publicznie ponawiać na- 
sze skarzi. wiemy jak przykro dla ludzi uczciwych 
czytać. że rakie zzeczy dzieją się u nas. Ale niema 
innego sposobu obrony rohotników terorem po- 
zbawionych praw Konstytucja zagwaranirwa- 
nego. organizowania sie i bronienia się przez 
Zwiazki zawodowe. Niema też sposubu ratowania 
majątku państwowego przed meia uprawiającą 
rabunek i korupcję. 

Do wszystkieli nie przekumonych przez kapi- 
talistów drzewisych. zwracamy się o moralną po- 
moc. a do pp. iainistriw pracy. rolnictwa, prze- 
myslu i handlu. spraw wewnętrznych i sprawic- 


ti. 


liwo: zwrącaniy się z następuiącem: żądania- 
1m: 

1) o delegowanie specjalnej inspekcii pracy dla 
przemysłu drzen aego na Podkarpaciu, a zwla- 
szcza do okręgu stanisław Ow skiego, gdzic inspek- 
tor p. Adam nic wykonuje obowiązków poleco- 
nych okólnikiem Głównego Inspekiora Pracy; 

2) o kontrolę Zarządów lasów państwowych i 
stosunków do tartaków, zwłaszcza osobistych šta- 
AMY uicktóryci urzęduików do Zarządów tar- 


3) o spowodowanie, by tartaki otrzymując kon- 


tyngent drzewa z lasów państwowych przestrze- 
aay obowiązujących ustaw ; 

4) o skłonienie przedsiębiorstw drzewnych do 
zawarcia umowy kolektywnej, o warunki pracy 
i płacy, z podwyższeniem płac za S-godzintiń 
szychtę w ten sposób. by tnik z tei płacy 
mógł wyżyć; 

5) o skłonienie przedsiębiorstw da przyjęcia z 
powrotem hez potrzeby zredukowanych robotni- 
ków tartacznych: 

b) o polecenie władzom administracyjnym od- 
mawiania przedlużenłia pobytu tym obcokrajon - 
com, którzy nia stosują się do obowiazujacych u- 
staw; 

7) o polecenie pulicji państwowej śledzenia bez- 
prawnego przedłużania czasu pracy | donoszeliia 
u tem właściwym władzom; 

8) o zalecenie surowych kar za nieprzesirzega- 
nie ustaw o czasle | oclironie pracy przez przed- 
siębiarstwa tartaczne i wyrębu drzewa; 

9) o wydanie odezwy do wladz administracy|- 
nych i o opublikowanie teiże w micjscowościach 
przeinysłu drzewnego, z pouczeniem, ze robotni- 
kom wolno należeć do Związków zawodowych. a 
wywieranie presji. by robotnicy nie należeji do 
Związku zawodowego. jest ograniczeniem wolno- 
dcl osobistej robotników 

(zas najwyższy zmeść niewole Tobolników w 
przemyśle drzewnym, czas także, by odpowiednie 
władze zajęły się tymi, co gwałcąc ustawy Urwią 
z władz Rzeczypospolitej ! rabuja nasze mienie. 

Chyba nie powinno dojść do tego, abyśmy byli 
zmuszeni prosić tow. dra Alberta Thomasa. by 
zwrócił się do rządu Rzeczyposnolilej o obronę 
jej obywateli robotników, przed zachłannością za- 
granicznego kapitału. 


Jak skradziono 


Po dlugich kręceniach nareszcie wyszło na jaw, | 
w jaki sposób dziennikarz amerykański w Paryżu 


tu: irancusko-anzielskiczo porozumienia morskie- 
go. Pierwsza wersja głosiła. że Horan przekupił 
podrzędnego urzędnika ministerstwa spraw zagra- 
uicznych ı od niego dokument otrzymał; druga 
wersja, którą początkowo Horan sam głosił, twier- 
dziła, że dokument otrzymał w taiemniczy sposób 
sam Hearst, on dal go Horanowi celem przetele- 
arafowania du N. Jorku. Obecnie sprawa przed- 
stawia się w następujący sposób: 

Hearst. wydawca trzecli tuzinów pismu w Ame- 
ryce. otrzymal tajny dokument za pośrednictwem 
swego stałego iniormatora w francuskiem minl- 
sterstwie spraw zagranicznych Deleplanque. Test 
16 dziennikarz irancuski w służbie Hearsta. Ten 
Deleplanque jest przyjacielem urzędnika w biurze 
prasowem ministerstwa spraw zagranicznych de 
Noblet. Ten dał swemu przyjacielowi tajny doku- 
ment do przeglądnięcia, naturalnie z zastrzeże- 
niem tajemnicy. Dełeplanque, który jako wspól- 
pracownik trustu Hearsia utrzymywa! stosunki z 
iego przedstawicielem paryskim Horanem, był raz 
z nim ua obiedzie i przy kei okazjii pokazał mu 


tajny dokument 


taimy dokument. Horan prosił o pożyczenic mn go 
do przeglądnięcia. dając słowo Honoru, że go nie 
ogłosi 


Mimo tego zapewnienia dokument ten pojawił 
się już na drugi dzień w „New Jork American". 
Czy Horan sam spowodował ogłoszenie, czy zro- 
bił to na rozkaz swego szefa Hearsta. Śledztwo 
ne wyjaśniło. Gdy Delepłangue dowiedział się. Że 
dokument zostal ogłoszony. robił Horanowi gorz- 
kie wyrzuty. Gdy sprawą zajela się poleja, Horan 
odrazu przyznał się i zdradził swego informialora 
Deleplangue oras jezu informatora, de Nobluta. 
Szlachetniej znalazi się Deleplanque. który odmó- 
wil wszelkich zeznań. Oświadczył on tylko. że 
był stałym informatorem Horana, za co otrzymy- 
wał 700 irauków tygodniowo. Natomiast Horan 
twierdzi, że zapłacił Deleplanguowi za tajny do- 
kument 10 tysięcy dolarów. Za tę zdradę tajemnie 
zawodowych, za niehonorowe zachowanie się 
Horan został wykluczony ze Związku prasy aine- 
rykańskiej w Paryżu. 


Dałsze śledztwo urknglo, gdyż Horau wbrew 
przyrzeczeniu, że nie wydali się z Paryża. uciekł 
i prawdopodobnie już jest w drodze do Amery 


Jak powstają 
ludzie legendarni 


„ Świat zna ogromną masę boliałerów najroz- 
maitszego typu, ludz! owianych lezendawi, któ- 
rych podstaw badać nie należy. Człowiek, który 
sam posiada fantazję i umie działać na fantazję 
drugich, wytwarza około siebie mzłe. w której ro- 
śnie, rośnie do proporcji wielkoludów. i takim jest 
i takim żyje w fantazji swych adoratorów i žad- 
uym czynem. i naiohydniejszym, rozczarować 
swych zwolenników nie potrafi. Jest wielkim, jest 
inesiaszem. jest bogiem, szerzy światło i zbawie- 
nie. i promienie słońca prawdy daremne usiłnią 
mgłe rozprószyć. wartość legendy jest silniejszą 
od rozumu, od światła. Legenda trwa. aż może 
kiedyś wielki skandal ią rozprószy, a może ni- 
gdy... 

Drastyczny wypadek zdarzył się w tych dniach, 
w czasie rozkwitu oświaty, w Lipsku. Znany był 
tam dziennikacz-funtasta. wódz związku ..Za spra- 
wiedliwość i prawdę". Bohatera tego ne 
przed sąd za oszustwa. Wydał pan Winier 
ke. w której dowadził. że ua podstawie zasad 
jego związki muszą być wuloryzowane tysiąc- | 
ówki przedwojenne / czerwonym stenipłemi. 
Książka tantastycziia. powałującu się na wszyst- 
ko, ca Święte. Tei książki sprzedał 600.00) vezem | 


plarzy no iednej marec, a że wedle opinii wszyst- 
kich waloryzacja owych not nigdy nie uastąpi. 
prokurator pociągnął pana Wintera da odpowie- 
dzialności sądowej. Elekt był niespodziewany. — 
Oszukani przez Wintera. jak jeden mąż Stanęli 
w jego obronie. Do sądu nadeszły 24.00 listów 
od naciągniętych przez Wintera, z gorącym pro- 
testem przeciwko poniżaniu ich bohatera. ich bo- 
Żżyszcza, ich mesiasza, który im pokazal prawdzi- 
wą wiedzę. prawdziwe Światłu. prawdziwe zba- 
wieniec. Winter, przedstawiciel najwyższej etyki. 
sanator skorumpowanych stosunków powojen- 
nych, ma być więziony za dążenie do ideałów 
etycznych! Nigdy, przenigdy! 

Łatwo legendę stworzyć, łatwo blagą fanta- 
styczną zapełnić puste mózgi. ale trudzo bardzo 
z tych mózgów usunąć opary fantastyczne i na- 
uczyć je patrzeć na ziawiska normalme. Nie w 
my, kto w tym wypadku zwycięży. czy idealna 
prawda. czy związek „Za Drawo i sprawiedli- 
wość". który podejmuje Się ocucić dawno zmarłe 
tysiącmarkówki. Pan Winter chwali się, że ma ze 
swej akcji w banku złożonych 150.000 marek. Nic- 
dawno nie miał centusia. Teraz dochody jego 
roczne wynoszą 50.000 marek. Zapełnił swą ian- 
tastyczną blaga Puste mózgi © panuie nad niemi 
semeni 1. LIJ 


Towarzysze! Pamiętajcie 
o funduszu prasowym! 


l dnia 


NIECO O MODACH 
Niezwykłym stylem opisuje najnowsze wskaza- 


nia mody współpracowniczka „Epoki“, podpisu- | 


aca się Klementyna. 
W artykultkn, zatytnłowanym „Skrommość ra- 
niron” (sic) czytamy: 

„Nieco się zmieni kobieca sylwetka: tors i 
ramiona zyskać muszą na pewnej formie i 
sztywxiości, ruch zaś kołyszących się swo- 
hadnie, a bez wdzięku wysłających bioder i 
derrieru (jak „wytwarniej” po francusku na- 
zywa tył..), ukrytych teraz | niewidocznych 
pod szerokośdtami spódnicy i rozlicznych fałd 
iałhan i przybrań, nikogo już nie mzyprawi o 
ciężkie nrzypadłości niesmaku i niechęć do 
żvela. 

Zarówno iak i biodra wszystko po kolel 
swój złoty wick przeżywać musi, — może 
więc ; na głowę czas przyjdzie kiedyś odpo- 
wiedni”, 

O tak, laskawwa Pani, musi przyjść czas i — na 
złowe! 


prześląd Społeczny 


KRAKOWSKI SAD ROZJEMCZY ZAKŁADU 
UBEZPIECZENIA OD WYPADKÓW 

AV poprzednim numerze przedrukowaliśmy Z 
nialskiego „Wyzwolenia Społecznego” notatkę o 
niedawno utworzonym w Krakowie sądzie rozjeni- 
szym lwowskiego Zakładu ubezpieczenia od wy 
nadków. Obecnie możemy na podstawie untentycz- 
uych :niormacyi dać wylaśnienia, które uświetlą 
należycie tunkcjonowanie tego sądu. Zostal un uru- 
shoxniory 17 września br. i odbywa rozmawy co 
drugi dzień, zalatwiając po 10-12 spraw dzien- 
nie. Ogółem załatwi! dotąd około I5M spraw, je- 
dnakowoż ze Lwowa przekazano mil do rozstirzy- 
anięcia okoła 600 snraw tam zalesłych. skutkiem 
«zego jeszcze przeszło 400 spraw czeka ua swo- 
w kolci Jak z tego widać krakowski sąd ruzjem- 
czy załatwi te sprawy w szyhkiem iempie. bar- 
Jaci jednak nit da się już to tempn nrzyspieszyć, 
gdyz catv persu:el tego sadn składa się z jednego 
sędzieyu i iednega urzędnika kancelarvinego. Po- 
mnożenie sił tego sądu byłoby tedy bardzo po- 
irzebne. 


2 TEATRU 


Teatr im. Słowacinega: „PANI BIANKA“, komedji 
w 3 aktach Sabatina Lopeza: przeklad Zofii Ja- 
chiineckiej. 

sabatino Lopez jest autorem iinezyjnej komedii 
„Brzydki Ferrame"”. w którei swego czasu Ad- 
węuiowicz po wirtuozowsku sral rotę tytułową. 
: tegoż autora nie ma w sobie njc 
linezi: ı wogóle nie „est komedją, iecz sziuką mo- 
raina typu melodratnatyczuego. zrobioną wcale 
prymitywnie. Pan: Bianka. kobieta imniejwięcej 40- 
- ale jeszcze urocza, jest właścicielką mie- 
wszorzędnej restauracji w siarem 1 piękneni 
cie włoskiem Lucca. Syualek jej. zawiązaw- 
zy huszlowny stostnek z Jakąś w:l5-:hą kabare- 
tową. zdelraudawał 20.000 lirów w banki, w któ- 
“vm ma posadę. Właściciel banku, nieokrzesany 
dorobkiewicz Felici, zwany „Kudłatym”* (przy- 
Mszczam. że w oryginale chyba Rizzo —- Kędzie= 
rzawy). óawnemi laty podkochiwał się w pani 
Blancs. a'i teraz jeszcze, mimo przemożnie roz- 
wincigo w jega drobnomńieszczaińskiej duszy po- 
scusi własności, byjby skłonny płazem puści 
delraudację. gdyby pani Bianka zdecydowała się 
zostać icgo kochanką. Ale młodociany defraudant 
wzrusza go powiedzeniem, że miłość za pieniądze 


aN A P R Z © D” — Ni. 239 Środa 17 października 


nie jest czysta; poruszony tem do złebi Kudłaty : 


Tezygnuje wspaniałomyślnie ze zwrotu skradzia- 
Nych pieniędzy i z cnoty pani Bianki. Młody dry- 
plas abiecuje się poprawie, mama jego zachowu- 
1€ swą cnotę, a rozrzewniony dorobkiewicz szla- 
<hetnym gestem kończy sztukę bardzo moralnie 
* szczęśliwie. 
Rola mani Bianki dala pole do popisu p. Bedna- 
wsk. która w istocie odtworzyła tę postać 
»_śwym wrodzonym urokiem kobiecym i z uczy- 
"ma Wyborny w rol: Kudłatego był p. Komor- 
ki. który dobrze uwydatnił i rubaszność i e- 
<0izm dorehkjewicza i lego dobre serce. Ckliwą 
mię synalka pani Bianki dobrze zagrał p. Ziembiń- 
Świetne syłwetk epizodowe z humorem i 
it charakterystyka stworzyli bp. Neubelt i Mii- 
E. H- 


Prześląd gospodarczy 


BILANS BANKU POLSKIEGO 

Bilan» Banku Polskiego za pierwszą dekadę paź- 
dziernika w pozychH kruszec (607'1 milj. 43), wa- 
luty i dewłzy (470,5 milj. z}.) wykazuje zwiększe- 
nle o 8'1 mij. zł. lącznej sumy 1.0776 mili. zł. 
Waluty ł dewizy viezaliczone do pokrycia zminiej- 
szyty się o 1'7 mili. zł. (198'3 milj. zł.). Pore! wek- 
słowy zmniejszył »ię o 18'S mili. zł. (641,2 mili. zł.). 
również i pożyczki zabezpieczone papierami, zmniel 
szyły słę 717 tys zł. (872 mili. zł.). Stan własnych 
papierów procentowycii zmniejszył się o F6 mili 
zł. (T6 mit. zł). 

Płatne zobowiązania (5366 milj. zł.) i obieg bi- 


letów bankowych (1.237 mil. zł.) łącznie zmnłej- | 


szyły się o 95 mili. zł. do sumy 1.7736 mili. zł. 
Inne pozycie bez większych zmtan. 


Z SALI SĄDOWEJ 


Kraków, 16 października. 
SPRZENIEWTERZENIE W ODDZIALE RACHUN. 
KOWYM DYREKCJI POCZT i TELEGRAFÓW 

W KRAKOWIE 

W dnin wczorajszym w krakowskim sądzie 
okręgowym karnym rozpoczęła się rozprawa 
przeciw Stanisławowi Stolarczukowi (lat 39). o- 
skarżonemu o to. że od końca 1924 r. do sierpnia 
1977. jako kierownik telefonicznego oddziału ra- 
chunkowego dyrekcji poczt | telegrałów powie- 
rzone mu na mocy jego publicznego urzędu kwoty 
w lącznej wysokości 62.409 zł. sprzeniewierzył 
(zbrodnia sprzeniewierzenia S$ 154 i 182). Trybu- 
nałowi przewodniczy sso. dr. Kaczmarski. wotuja 
sso. Wiśniewski i sso. Warciiałowski, oskarża pro- 
kurator dr. Hubl. broni adw. dr. Woźniakowski. 

Z początkiem r. 1924 powierzono obwinionemu 
kierowzictwo telejonicznezo oddziału rachunko- 
wego dyrekcji poczt i telegrafów w Krakowie 
Obwimony zapozuawszy się z lokiem czyuności 
począł już w niedlugim czasie po obięciu tego u- 
rzędu dopuszczać sprzeniewierzenia różnych 
kwot, przypadających skarbowi pocztowemi z ły- 
tulu opla: za międzymiastowe rozmowy telelo- 
niczne i telczriuny nadane teleionem. W tym celu 
wykorzystywał ię okoliczność, że miał w swem 
wyłącznem przeciuwaniu niewykupione przez a- 
bonentów rachunki i Że ua jego ręce jako kierow- 
ką powyżczegu oddzialu nadcl:odziły talony, 
względnie przekazy czekowe na przesłane pienią- 
dze z tytułu należytości teleiunicznych. Zarmast 
przesłać te racl oddziałowi administracyjne- 
mu eksplo: zralu i telefonów. celem za- 
rządzenia ściągnięcia załegłej należytości 
ulony zatrzymywał je u siebie w tym celu, by 
od strony, która zgłosiła się u niego celem wy- 
równaria rachunku pobrać odnośne nałeżytości i 
nasłępuić je sobie przywłaszczyć. Abo:ientów bo- 
wiem. którzy nic wyrównali na czas rachunków 
wylączanu od rozmów telefouicznych. Tacy więc 
abonenci chcąc uniknąć tej ewentualnośc, zslaszali 
się do obwinionego jako kierownika oddziału w 
sprewie dopuszczenia ich do korzystania bez o- 
xramczeniu z ieleiouu, a tę okoliczność wyzyski- 
wał obwiniony : pobierzł ad nich pieniądze z ty- 
tułu zaległych należytości, przyczem wydawał 
stronom adneśnc rachunki i równocześnie odno- 
sił się do centrali ielefonicznei z odpowiedniem 
ząrz. smen. Otzyrnaną gotówkę Stolarczyk 
przywłaszczał sobic, zamiast wpłacić ją na konto 
dyrekcji poczt i X sama przywła- 
szczaj sobie należyn czne przesyłane 
do T. O. E. za posredikelw eni iajonów , względnie 
przekazów poczłuwych. By zaś 
konanezo sprzeniewierzenia, saniowolnie vkon- 
towywał w zapiskach zaległości. wpisując iinza- 
wano daty wpłat, oraz dopuszczał się bodrabia- 
nia pisina urzędniczki. jako rzekomo przez nią do- 
korane wykontowąnie. 


książ we wspomnia- 


ziale rachunkuwym. Wówczas stwierdzo- 
1 zu kre- 


nym,od: 
na że tytulem należyiości telefoniczny 
dytowąne rozmowy telefoniczne za miv 
rzec 1927 winuy być wpłacone nu konto czexowe 
pawyższego oddzialu liczne kwoty. W ioku do- 
chodzeń admiuistrcyj pocztowych w sprawie 
znalezionych u Stołarczyka blankietów nadaw- 
czych okazało się, że wszystkie ie bian 
wypełnione reka obwinionego. 
kontrola rachunków wykazała brak 
wów na łączna kwotę 62.409 /l.. kiore Stoiu 
sprzeniewierzył. Stwierdzone stało 
na podsiawie zeznań Świadków, Że 


de 


abwiniony 


obw!- | 


rzeć ślasy da- ; 


1928 


chcąc się zabezpieczyć zabronił podwładnemu per 
sonalowi przyjmować zgłaszające się strony 050- 
biście łub telefonem, połecając kierować strony 
wylącznie do niego i w ten sposób unikając kon- 
troli, przyjmowane ou stron pieniądze przywła- 
szczał . 

Na wczorajszej rozprawie odczyłuno akt oskar= 
żenia. poczem trybunał po naradzie uchwalił po- 
wołać do rozprawy jako świadka Jr. Bolesława 
Macudzińskiego i jednego znawcę sądowego z 
dziedziny buchalterji, albowiem Izba kontroli pań- 
stwa zawiadomiła trybunał, że nic Jest w możiio- 
ści wyznaczyć do rozprawy, znawcy. Po powyż- 
zej uchwale przewodniczący odroczył rozprawę 
do dnła dzisiejszego. Rozprawa potrwa cztery dni. 


KRONIKA 


Kraków, 16 października. 


Niedziela Tow. Uniw. Robotniczego 
W PAŁACU SZTUKI 


W niedzielę Towarzystwo Uniwersytetu Rohot- 
niczego w Krakowie urządziło wycieczkę celem 
zwiedzenia Wystawy obrazów Wiastimla Hofi- 
mana w Pałacn Sztuki przy placu Szczepalńskim. 
Liczna rzesza robotników, złożona ze 126 osób. 
zebrała się w wielkiej sali wystawowej, zuzie po- 
witał w serdecznych slowach, plerwszy raz przy” 
byłych robotników na wystawę obrazów dyr. dr. 
Schröder, zaznaczasąc. że Towarzystwo Sztuki 
Pięknych zawsze będzie popierać zbliżenie się ro- 
botników do sztuki plastycznej i poznania jej, — 
otwierając gościnne wrota Pałacu Sztuki dla licz- 
fych rzesz robotniczych. Następuje piękną pre- 
lekcję o Wlastlmilu Holmanie w popularnej ior- 
mie wygłosi artysta malarz Franciszek Turek, 
poczem robwinicy zwiedzali sale wystawowe. — 
Miłe i sympatyczne wrażenie wynieśli robotnicy 
z wystawy, za co należy się wdzięczność Zarzą- 
dowi Pałacu Sztuki za umożliwienie zwiedzenia 
wystawy, a prelezentowi za należyte wyjaśnienie 
treści obrazów szczególnie Wiastimila Hofmana. 

W TEATRZE TUR 

Wieczorem w niedziełę w Domu Robotniczym 
przy ul. Dunajewskiego było gwarno. Gmach roz- 
brzmiewał śmiechem | hucznemi oklaskami, bo- 
wiem Teatr TUR odegrał poraz dmei „Królową 


į Przedmieścia" K. Krumłowskiego, tę piękną, za- 


wsze sympatyczną sztukę ludową. Sala teatralna 
była formalnie przepełniona. Na przedstawieniu 
byll obecni: tow. poseł Żuławski z żona, tow. po- 
seł Siańczyk i caly szereg przedstawicieli TUR. 
OKR, Rady Związków zawodowych i t. d. Wode- 
wil grano doskonale — skladnie tak, że możeniy 
się chłubić takim zespałem i pierwszorzędnejni de- 
koracjami. To też wszystkich artystów oklaski- 
wano z zapalem. Po trzecim akcie, gdy młaskoły. 
bajecznie ucharakteryzowam z harmonią. trąhką i 
iletem zakończyli swoją „Polkę“, zerwał się hu- 
ragan oklasków. Zcbram robotnicy zaczęli wywo- 
Ivrwać wszystkich zralących w sztuce i iwórcę 
teatru TUR dyr. Żychowicza. Po dluzotrwałyci 


i oklaskacii zebrali slę wszyscy artyści na otwartej 


scenie, a da audytorium przemówił tow. poset 
Stańczyk, wskazując na zaslugi TUR okołu ntwo- 
rzenia lak pięknej sceny robotniczej, a szczegól- 
me podnosząc twórczy trud i zasługi dyr, Życho- 


| wicza około utworzenia możytecznej placówki 


kulturalnej w Krakowie. Po przemówieniu tow. 
posla Stańczyka wprowadzi na scenę dyr. Życho- 
włcza prezes TUR tow. Korojewicz. Niemilknące- 
mi oklaskami uagrodzili robotnicy pracę dyr. Ży- 
chowicza. Po tej maniiestacji artyści dalsze dwa 
ukty odegrali ze zdwożanym zapałem. pobiidzeni 
wdzięcznością robotników za ich pracę. Teatr 
TUR. jak widać z niedzielnej manifestacji. snełma 
należycie swój obowiązek. 
—000— 

LEGAŁNĄ JEDNOSTKĄ WAGI JEST KILO- 
GRAM. Pawo!ując się na obwieszczenie, magistrat 
nrzyponiini. że w myśl dekretu prezydenta Rze- 
czypospolilej o miarach legalną jednostka waz! 
jest kilogram i jego część dziesiętna, wyrażona w 
dekagramacli. Wobec iczo podawanie cen na czę- 
ści kilograma wyrażone w funtach lub ufamkach 
kllograma, lak np. półówierć itp. jest hezwarun- 
kowo niedopuszczalne, a wimni tego przekroczu- 
nia hędą pociągnięci do odpowiedzialności admi- 
uistrucyjnu karnej. 

ZAM*YCH SAMOBÓJCZY UCZNIA. Zawezżua- 

n pogotowie ratunkowe da Mieczysława Cieśl- 
sowskiego, lar 16. ucznia szkoly handlowej. zani. 
rzy Lwnwski , który z niewiadomych g0- 
wxodów wypił IS Hera lisolu. Desnerata po udzie- 

pierwszej pomocy lekarskiej przew « zinno 
w. szpiłała $w. Łazarza. 


UPIEKSZENIE MIASTA SKWERAMI 1 WODO- 
'TRYSKAMI. Pod przewodnictwem r. m. Dra Mu- 
czkowskiczu : przy współudziale wiceprez. mla- 
sta Ostrowskiego odbyło się posiedzenie Podko- 
mitetu Sekcji I dla spraw ogrodowych i plant: 
cyjnych. Podkomitet powziął ueliwały w spra- 
wach: uporządkowania poszerzonego skweri oko- 
ło teatru im. Juhusza Słowackiego vd strony pla- 
«u św. Ducha i urządzenia na tymże skwerze wu- 
dotrysku; uporządkowaniu skweru i przestrze: 
dojazdowej przed gmachem Towarzystwa Przy 
iaciót Sztuk Pięknych przy placu Szcze! 
uporządkowanie pacu Juliana Kossaka; 
uła nowego murowanego kioskit na wodę sodowa 
ua płantach od strony drzewa wolności w miejsce 
obecnie istniejącego ram drewnianego kiosku. któ- 
ry zostanie usunięty: wreszcie przebudowy sa- 
dzawki na mantach w min kierunku, aby woda w 
sadzawce nie stagnowala jak dotychczas, lecz od- 
bywała ruch wskutek należycie rozstawiolieża 
dodywu i odpływu. W końcu omówiono kilka bie- 
żących spraw ogrodowych, jak zadrzewienie mia- 
sta, sadzenie drzew nowycli gatunków it. p. 

67-LETNI STARZEC SAMOBÓJCA. Nienieczal- 
na chorobu populwięła Łukasza Haczuka, 67-let- 
niego starca, z zawodu stolarza — do rozpaczli- 
wego kroku- Zwlókłszy się z łóżka w mieszkaniu 
swen przy ul. Mazowieckiej 139 uwiązał u szyji 
skręcone w szuur prześcieradło. zaczepił ie o hak 
ı po chwili zwisały już u ściany zmme zwłoki 
starca. Zawezwany lekarz pogotowia skonsiato- 
wał śmierć, pozosiawiając zwłoki na iniejscu do 
<zasi przybycia kominii sadowa-lekarskiej. 

FATALNE SKUTKI EKSPLOZJI GRANATÓW. 
Józet Gorbal, zamieszkały przy ul. Mydhickiej 93. 
zgłosił w połicji że duia 3 bm. bawiące się male 
dzieci poniżej lat 5 koło rzeki Młynówki, znalazły 
trzy granaty ręcziuw: jeden z nich włożyły da o 
gma na polu, gdzie piekły ziemniaki, wskutek cze- 
zo granaty eksplodowały : zranily ciężka 3-letnią 
córkę N. Wojtaszka, zamieszkalewo w 1ym sa- 
mym domu. Dochodzenia w toku. 

WIEŚNIAK PRZEJECHANY PRZEZ TAKSOW - 
KĘ. — Wczoraj rano dorożka samochodowa nie 
stwierdzeniego niuneru przejechała Jana Szczur- 


ka (lat 50) rolnika z Lusmy pod Krakowem. Kola i 


samochodu przeszły nieszczęśliwenm przez pier- 


si tak, że doznał złamania kilku żeber. Wypadek ; 


mial miejsce na ul. Katwaryjskiej w Podgórzu 
Ofiarę uieostrożnej jazdy szofera opatrzył I 
Pogotowia, poczem przewióz! ją do szpitala. 

ZDERZENIE SIĘ TAKSÓWEK. Zderzyłs 
wskutek nieostrożności jazdy szolerów na rogu 
ul. Potockiego « Mikołajskici dwie taksówki Nr. 44 
: 190, które zostały poważnie uszkodzone. Wy- 
madków w iudziach nie było. 

ZNAROWIONY KOŃ kopnal- w brzuch Broni- 
slawa Baide 55-letniego wyrobuika. Pogolowie ra- 
iiikowe po opatrzcniu przewiozlo wijącego 
w bólu, z ciężkiemi obrażenia:ni jamy brzu 
Bajde da szpitala. Stan jego jest bardzo ciężki 

TAJEMNICZE ZNIKNIĘCIE DOROŻKI. Andrzej 
Koza właściciel i wożnica dorożki koniei, zgłosił 
w policji, że w czasie, gdy pozostawił swoją do- 
rożkę wraz z komieni bez dozoru na ml. Pawiei. 
a sam wszcdi do bramy odebrać należytość od 
gościa, w międzyczasie nieznany sprawca upru- 
wad nis spostrzeżenie Jorożkę wraz z koniem 
w niewiadomym kierunku. 

PORZUCONE NIEMOWLĘ W GIMNAZJUM. 
Znaleziono w korytarzu gimnazjum państw. prz; 
ulicy Michałowskiego 1U awinięte w poduszkę i 
koc dziecko płci żeńs liczące okoła 6 miesię- 
cy. porzucone przez niezuaną malkę. za którą 
wdrożono poszukiwania. Dziecko oddana do ntiej- 
skiego Żlóbka. 

WIELKIE WŁAMANIE. Wlamali się nieznani 
sprawcy do sklepu zalantersinego przy ul. Kra- 
kuwskiego 28 przez urwanie kłódki od drzwi i 
skradli większą ilość scyzoryków, grzebieni i pori- 
leli na szkodę około 4.000 zi. Dochodzenia w toku. 

WŁAMANIE DO BANKU. Włamali sle nieznani 
-prawcy da Bankn spóldzielczegu przy ul. Grodz- 
kiej 63 na 1. piętrze, gdzie rozbili kasę ozniotrwa- 
lą i skradli z nicj gotówkę około 12 zł. Dochodze- 
nia w toku. 

TYPY PRZESTĘPCÓW. Stanisław Dolać, lat 
19, bez zajęcia i miejsca neszkanie. areszłowa= 
ny zastał za przekroczenie szupasu podejrzenie 
kradzieży 100 zl. 

Auna Jaffe, lut 24, hez zajęcia i stalego miejsca 
zamieszkania. aresztowana została za 
garderoby nu szkodę Peisacha Neugchorenz. 

Eugeniusz Gajewski, lat 35. zamieszkały przy 
u. Miodowej 24. aresztowany zostal za usiłowa- 

ne włamanie do mieszka Zygmunta Zamendii- 
«ha, zam. przy ul. Dietlowskiej 105. 

Franciszek Szaraj, lat 37, zamieszkaly przy uli- 
cy Cmentarnej 8, aresztowany został pod zatzu- 
iem posiadania biżuterii podeirzanegc posiadania. 


się 


się 


kradzież . 


NAPRZOU mA W Sioda CT patócarzeu D 


ZASŁABŁĄA NAGLE i upadła na ulicy Helena 
| Rytko, lat 56. zam. przy ul. Zakątek 1. Zaweżwa- 
ne pogotowje ratunkowe .pnzewiozła Rytkę do 
szpitala św- ko 
—000— 

NAGRGDA KONKURSOWA ZA ELABORAT, WY- 
KAZUJĄCY, JAK SPOŻYTKOWAĆ BEZROBOTNE 
DNI POLSKIEJ LLDNOŚC| WIEŚNIACZEJ. Celem z3- 
chęcenia ludzi myśli do zastanowienia się nad powyż- 
szem zagadnieniem, przeznaczyli awlorowie podręczni- 
ka „Tawaroznawstwa włókiennicze przemysłowych za- 
wodów kobiecych" nagrode konkursowa przy Wyż- 
szem Sudhut Handlowem w Krakowie — 1000 zlotych 
najlepszy elaborat ekonomiczno-technologiczny, któ- 
y mykazal, jak spożytkować bezrobotne dni pol- 
ei ludoości wleśniacze. Termiu nadsyłania elabora- 
tów mija z dniem 30 marca 1929 roku. Elabaraty winay 
być zaopatrzone godlem. Do glaboratów dojączyć malc- 
ży zapleczętowaną kopertę o iaklem samen godle. We- 
wnatrz koperiy znajdować się winno nazwisko | adres 

stora. Adres dla przesyłek claboratów: Sekretarjat 
Myższega Słudjum Handlowego w Krakowie, ul. Sien- 

gwicza 4. 

W CZYTELNI TOWARZYSKIEJ odbedzie się dzisiaj 
we wtocsk o godzinie 7 wieczorem doroczne Wale 
Zgromadzenie czloaków. 

Z TOWARZYSTWA DERMATOLOGICZNEGO. We 
czwartek IS bm. o godzinie 1815 odbędzie sę w sall 
wykładowej kliniki desmałologicznej Usitversytetu Ja- 
ulelłońskiego (ul. Kopernika 17, szplia] ćw. Łazarza) 
osledzenie uaukowe oddzialu krakowskiego Towarzy- 
stwa Dermatologiczatgo. Porządek dziemiy: 1) Spra- 
wozdanie z szóstego zjazdu dermatołozów polskich w 
Poznaniu: 2) Demonstracie chorych z oddzialu chorób 
skórnych i wenerycznych szpilala św. Łazarza i z kll- 
nik! dermatologiczne] Uniwersytetu Jazlellońskiego: 3) 
Odczyt dra Stopczańskiego: „Cel i zadaale poradni 
nrzeclwwenerycznej w Krakowie”. 

-06— 
TEATRY I KONCERTY 


Z TEAIRŁ MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWACKIEGO. 
e we wtorek, jutro t poguwze „Pani Blanka” Lopeza 

z m. Bednarzewska w rol tytułowej Premiera z sztuki 
Pawła Nirolx „Ewa bez zasłon” w sobote. 

TEATR GONG" (ul. Rajska 12) w dalszym ciagu 
gra rewię „Precz z rozwodami”, w które] występułą 
najlepsze siły pp. Leonowicz, Hanka Runowięcka, Cy- 
hulski, Pllarsk! (jonior), Laskowski, Fertier oraz doska- 
nała para baletowa Sobokówna-Wojnar. — Codzienałe 
dwa przędstawienia: o godzinie 7 | 9 wieczorem. 

LEO SLEZAK, leden z najświelniejszych tonorów do- 
i by współczesnej, wystąpi tylko jeden raz w sobotę 20 

hm. w Śłarym Teatrze. Koncert teu zgromiudzi iłumy 

publiczności, jak świadczy sprzednł biletów. 


—a00-— 


PREZYDENI MOSCICKI W TARNOWIE I N. 
SĄCZU. W dniu 21 bin. przyjeżdża do Tarnowa 
prezydent Rzpiitei prof. L Mościcki, skąd uda się 
w godzinach porannych w dniu 21 do Nawegu 
Sącza, celem wzięciu udziału w poświęceniu i wrę- 
cze! pierwszemu pulkowi strzelców podkalań- 
skich sztandaru. Prczydeut zostanie powiłary o 
godzinie JO rana w Nuwyir Sączu przy bramie 
trzuinialnej, następnie odbędzie się uroczysta msza 
polowa na Ryuku przy udziale reprezentantów 
władz, miasja, delegacyj itl. Po mszy odhędzie 
się pośwtecenie sztandaru i wbijanic gwoździ, po- 
RES defilada oddziałów wojskowi ch. 
|  PREMJER BARTEL WE LWOWIE. Pociągiezn 
LA z Warszawy w niedzielę rano przy- 
był do Lwowa prezes ministrów prof. K. Barte! 
Tekosuneza dnia premier powrócił do Warszawy. 
Charakter jego pobytu we l.wowie był czysto 
prywatny. 

KOMISARZEM GMINY I URZEDU KLIMA- 
TYCZNEGO W ZAKOPANEM mianowany został 
przez wojewodę krakowskiego emerytowany pul- 
kownik-audytor I. Piątkiewicz, który dotychczas 
pelnił funkcje zastępcy komisarza 


kopanem piczwszy Śnieg, oziębiając znacznie po- 
wietrze. Regle okoliczne są iuż pokryte cienką 
warstwą śniegu. W niedzielę rano temperatura w 
Morskiem Oki: wyncsiła — 7 stopni, na Hali Ga- 
sienicowej — 8 st. Warstwa śniegu w Hali Ga- 
sienicowej wynosi | cm. 

SZKIELEF MŁODEGO STUDENTA PO CZE- 
SKIEJ STRONIE. Towarzystwo turystyczne na 
Spiszu „Karpatenverem* zawiadomiło tatrzańskie 
" pogotowie ratunkowe w Zakopanem, iż pod szezy- 

tem Osterwa w Tatrach czeskich znaleziono przed 

kilku dniami szkielet młodezo człowieka, w reszt- 
| kach ubrania. w czapce studenckiei. Zualcziona 
przy trupie odzież i moneta zdawkowa polska 
į wskazują, że nicznany turysta pochodził z Pol- 
| ski. Wedlug sprawozdania „Karpatenverelnu" wy- 
; padek ten mial miejsce prawdopadobnie w pierw- 
į szej połowie 1926 r. Tatrzańskie pogotowie ratun- 
kowe. cclem stwierdzenia ideulyczności zwłok. 


į zwróciło się do „Karpatenvescinu” o bliższe szcze- 


zóły, o przysłanie kawałka inuteriału z ubrania 
nieboszczyka oraz dokładnicisze sprawozdnie. 


t 


l 


ŚNIEG W ZAKOPANEM. W sobotę spadł w Za- i 


ZASADZENIE CZŁONKÓW „VOLKSBUNDU" 
W KATOWICACH W sobotę o północy zakoń- 
czyła się rozprawa -przeciwko 4 członkom Volks- 
bundu, oskarżonym o zdradę państwa. Sąd wy- 
dał wyrok, na mocy którego Elówiego oskarżomne- 
go Ganstera Wilhelma skazul na 2 lata twierdzy. 
pozostałych oskarżonych skazał na karę od 11 pół 
do pół roku twierdzy. Dwu oskarżonych została 
rwolnionych. 

Z RZĄDÓW SANACJI NA POCZCIE. Piszą 
aam z Doliny: Nie zapomucliśmy o czasach ag- 
tacji wyborczej, pamietamy o akcji prowadzonej 
wśród pocztowców na rzecz sanacji „moralnej“ 
pod egidą klerowrika dyrckcji poczt we Lwowie 
p. Popowicza. Jeszcze za czasów austrjackich p- 
Popowicz znany był z surowości z jaką odnosil 
się do urzędników, za czasów sanacji zwrócono 
się kilkakrotnie da p. Popowicza z uwagą, że kre- 
wniak jego względnie pupH, naczelni” poczty w 
Bolechowie nie najlepiej wypełnia swe obowiązki 
podawano do wiadomości p. Popowicza pewne 
fakty, które nie powinny byly mieć miejsca. Suro- 
wy dla innych, dla swojego pupila był p. Popu- 
wicz wyjątkowo wyrozumiały. Kilka tygodni te- 
mu prasa codzienna domicelu o nadużyciach na 
poczcie w Bolechowie. Pupiła p. Popowicza za- 
wleszono w urzędowaniu, Śledztwo jednak utknęła 
na martwym punkcie, Zaniępokojona opmja pu- 
bliczna oczekuje urzedowych wyjaśnień dlaczego 
p. Popowicz gdy go przestrzegaio nie wydał wła- 
iwych zarządzeń, dlaczego lekceważył ostrze- 
żeuia, które niestety okazaly się prawdziwemi. 

Spraw nadużyć na poczckk w Bolechowie uci- 
chła, poruszając ią domagamy sle przeprawadze- 
nia dochodzeń we wszystkich kierunkach i wy- 
kazania tałemułcy specjalnego forytłowania pupila 
wysokiego dygnitarza sanaci. 

WYKRYCIE FABRYKI FAŁSZYWYCH „DA- 
MESÓW*, „EGIPSKICH“ i „SPORTÓW“. Policji 
lwowskiej domesiono poufnie, ża Wi. Chodycz. 
właściciel sklepu korzemnego przy ul. Kordeckie- 
go, sprzedaje liche papierosy z marką monopolu 
tytoniowego. W czasie zarządzonej rewizji, przy 
współudziale funkcjonarjuszy Izby skarbowej w pi- 
wnicy realności, gdzie mieszka Chodycz, znale- 
ziono urządzenie do tłabrykowania fałszywych „da- 
mesów*, „egipskich" Itp. papierosów. Również 
zmalcziono podrabione pieczęcie monopolu tytonio- 
wego do fałszowania napisów i banderoli. Caly 
ten kranı zakwestionowano. 


ZAKOŃCZENIE 3-FYGODNIOWEGO PROCE- 
SU PRZECIW OFICEROM. W swoim czasie do- 
nieśliśjny o procesie kpt. Floreckiezo i kpt. Wahe- 
ra. oskarżonych o rozliczne nadużycia, «jakich do- 
pušci się na kierowniczych stanowiskach w woj- 
<kowych warsztatach amunicji specjalnej. Kp. 
Walter oskarżony był madto przez prokuraturę 
wojskową o uwledzenie i stręczenie do nierządu 


; młodziutkiej pracownicy warsztatów. W procesie 


tym zasiadł nadto na ławie podsądnych porucznik 
Lewandowski oskarżony o zaciągnięcie bezpraw- 
ne pożyczki z kasy warsztatów, W sabotę po 
trzytygodniowej rozprawie zapadł wyrok. które- 
zo mocą kpt. Tad. Florocki i kpt Witold Walter 
za uadużycia kasowe skazani zostali na jeden rok 
i jeden miesiąc więzienia oraz na wydalenie z wob 
ska. Kara ta została przez sąd wojskowy na mo- 
cy ustawy amnestyjnei złagodzona o jeden mie- 
Mąc, a więc do roku jednego. Kpt. Walter od o 
skarżenia uwiedzenia robotnicy i sbręczenia jej do 
nierządu zosta? unłewimlony na podstawie zeznań 
dziewczyny, która nie zaprzeczyła stosunku swego 
z oskarżonym. Porucznik Lewandowski został 
całkowicie uniewinniony. 
—000— 


Z zagranicy 


ZGON CAROWEJ- WDOWY. W Kopenhadze 
zmarła była cesarzowa Matja, wdowa po carze 
„Aleksandrze III ; matka Mikołala II, 

EX-CESARZ ZMIENIA MIESZKANIE. „Motin“ 
pisze. że według doniesienia brukselskiego kores- 


| pondenta „Berlmer Tagebalttu* b. cesarz Wilhelm 


| 


zamierza przenieść się z zamku w Doorn do je- 
dnego z zamków położonych w pobliżu granicy 
lołendersko - nieinieckiej, twierdząc. że zamek w 
Doorn nie jest doś komiortowo urządzony. 


STRASZNA KATASTROFA AUTOMOBILO- 
WA. W sobote popaludniu w pobliżu miejscowa- 
ści Eicirwaki, o godzine dragi ad Berlina, wyda- 
Tzyła się straszna katastrofa autornobilowa, Auto- 
mobil wiozący rannego robodn'ka, któremu tawa- 
Tzyszył właściciel auta oraz inny robotnik, zde- 
rzy! się na torze kolejowym z qadjeżdźającym 
pociągiem. Skutki zZGerzenia były straszne, gdyż 
rezerwuar, zawierający benzynę. pęki i automobil 
poczal płonąć. M:mo wysiłków personelu pociągu 
se ndalo się wyratować jadących zutomobilem, 
którzy spłonęli. 


„XAPRZOD” — Nr. 239 Sroda 17 października 1928 


DALSZE OFIARY KATASTROFY W PRADZE. | 
5 dniu akcji ratunkowci przy gruzach zawalone- 
so domu Fczba odnalezionych ofiar katastrofy .ry- 
'» 43. Z Drezna przybyła do Pragi kilku inżynie- 
marchitektów, celem zbadania na miejscu przy- 
yn katastrojy. W rymsamym celu rząd austr- 
rski wwslał do Pragi swego rzeczoznawcę. 4 
WZAJEMNE MÓRDOWANIE SIĘ MACEDOŃ- 
YKÓW. Dunoszą z Belgradu, że zwolennicy 
do Michajłowa powiesili rewołnejon stę mace- 
sinw- : przyjaciela zamordowanego generała 
bruiogerowu Borysa Izwolskiego wraz z H ta- 
«rzyszami. W bwgarskieci Macedonii zdarzają 
© „rawie codziennie krwawe starcia między zwo 
skan Michajlowa a Protogerowa. : 
DWIE KATASTROFY KOLEJOWE W ANGLJI. 


w ie wydarzyły się dwie grożne katastrojy 
holsowe, jedna w Glasgowie, druga w Hariield. 
W pierwszym wypadku ekspres, 'dący 2 Qlasgo- 


wa. zderzył się w tunelu z pustym pociągiem. Do- 
a wydobyto z rozbuych wagonów ekspressu 
dwóch zabitych, trzech ciężka i 28 lżei rannych. 
Druga kalastrofa na stacii Hariieki również nastą- 
mda skutkiem aderzenia się pociągu towarowego 
waen pocztowyin, idącym z Bristolu. Obie 
ów lie Imie kolejowe są zabarykadowane przez 
he wagony. W katastrofie (cj zg nelo 20 osób. 
raniiych nie zoze ustalona. 


SSS 


TOWARZYSZE! TOWARZYSZKI! 

We czwartek 16 października o godz, 6'30 wic- 
<zór odbędzie sie w sali Domu Rohatniczego przy 
ul. Dunajewskiego 5 Il p. dałszy ciag przedkon- 
zresowci 


= 
Konferencji PPS 
okręgu Krakow-miasto 

uorządkiem dziennym: 

1) Kongres — rezoluciu Rady Naczeluci (rej 
sdezi CKW). 

2) Wyhór 12 delegutów na Kong 

Wstep maja delegaci na Konfere1cję Okreguwą 
LPS Kraków-iniasto, kióryni wysłana zaprosze- 


Za Okręgowy Komitet Robotniczy- PPS 
Kraków-miasto: 
Dr, Emil Bobrowski, Dr. Józef Rosenzwelz, 


òw odn: sekretarz. 


Z życia robotniczego 


STRAJK ROBOTNIKÓW FABRYK MEBLI 
GIĘTYCH w CAŁLJ POLSCE 
Jak już donosikosny. w dniu 24 września wr- 


«b! strajk z powodu odrzucenia przez praco 
uawców żądań robotmiczyci, wysmięcych na k 
sereqcii w ni 
* 25-, 


x podwyżkę płac i przestrze, 
nych. Do dzbiaj strajk trwa solidar- 
ue s wuuarkiem tednej firmy w Radamsku „Iho 
wi Mundus“, gdzie robotnicy se obafamme: 
rawe zwiazki klerykame : nie zsolłdaryzował: się 
« ogólem robolmików zorgąnizowanycii w Zwią- 
shu klasowym, przez co popekiiają zdradę i lami- 
<irażkostwo wobec innych solidarnie walczących 
~ poprawe bym robornikówJWalka a egzystencję 
u mazk ktowunie winna być solidarną i jedao- 
"18, gdyż tylko wówczas można liczyć na zwy- 
-swo. Przedsiębiorey, a przedewszysikicin fir- 
Je „Thonei : Mundus", która ma nietylko w Pot- 
sce «woje fabryk:, ale i zagranicą, gdzie roboty 
może przesylać z tych fabryk, gdzie robotnicy 
*Irajkują, do imiych pracujacych, juk to ma mlej- 
see w 
w obronie swoich wlasnych praw, ale oprócz 
jezo pravwa ponad godziny nadliczbowe, dając w 
en sposób kapitalistom możność przeciągniocia 
“aini i złamańiu solidarności roboriczej. Robot- 
=y fabryki ..Thonet i Mundus“ w Radomska sto- 
s dzisiar w oczach ogółu strajkujących robotni- 
ò™ jako zdrajcy klasy robolmiczej, idący na lep 
razcsów kanitalistycznych i klerykalnych. Zape- 
"Melajcie sobie wszyscy robotnicy fabryk me 
"ięlych ie baniebną zdradę. 
MWobec takie] sytuacii przemysłowcy są uporni 
periraktacy| przystąpić nie chcą. pomimo, że 
nSmklas: pracy zwólał kamierencje na ponie- 
dak © bm. na którę prucodawcy się nie sta- 
H Rozgaryczenie wśród robotników strajkują- 
PS wzrasta z każdym dniem coraz bardziej, — 
zdyž widzą. że na krzywdę robotników przedsię- 
POTCy patrzą z uśmiechem, wtrącając ich w ne- 
Sc spomadzwace strajkiem z ich winy. Jednak 
Tozporzilzenia prezydenta Tęzeczypo- 
i s, 1977 raku n iuspekcii pracy 


Radomsku. gdzie robotulcy nietylko nie sta- | 


Strajk powszechny w Łodzi 


Przemysło«cy od zucają wszelkie próby pośredniczenia w zatargu 


(Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) 
Łódź, 15 październiku. 
Wczoraj prezydent miasta Łodzi tow. Ziemięcki 


| zwrócił się do przemysłowców z propozycją po- 


średniczenia w zatargu. Przemysłowcy odrzucili 
propozycję tow. Złemięchiega oświadczając, że ule 
razpóczną rokowań z robolnikami, dogóki nie zta- 
mla strajku ! nie zmuszą robotników do uległości. 
Oczywiście wobec takiego stanowiska rożws- 
drzonych kapitalistów łódzkich nie mogło być mo- 
wy o pokolówem zalutwienin zatargu. 


Strajk jest powszechny 


Dziś rano, zgoduie z polecenicin komisji stłaj- 
kawej, śłrajk oblat wszystkie kategorje pracow- 
ników, z wyiątkiem szpitali, pozotowia Kasy clo- 
rych, straży pożarnej, prezydjum uiuzistratu i wy- 
dzialu opieki społecznej maxistratu. Do strajku 
przystąpili również pracownicy hlurowi kandiu 1 
przemysłu włókienniczego. Strajkułą również pra- 
zownicy teatrów I kin. Trumwaje kursują w zna- 
cznie zmniejszonej liczbie. Jutro ma zamrzeć ruch 


| ferzy automobllowi. tak, żc Łódź pozbawiona jest 
| niemal zupelnie środków komunikacji Telefony 
byly w ciągu dnia nłeczynne. Pod wleczór tele- 
fony zostafy zmiłiiaryzowane, ca wywołało zro- 
zumiałe oburzenie wśród nias robotniczyclt. Ga- 


Radyostacja amórykafiska w Shenektady donia- 
sla w niedziel. że Zeppelin“ znajdował się w 
niedzielę okolo godziny 12 w południe wedlug 
<zasu anierykańskiego w odległości 400 mil na 
wschód od wybrzeży anerykańskich. Sterowjec 
posuwa się szybko na zachód. Wedlug wiadomo- 
Sci późniekzych sterowiec został znowu uszko- 
į dzony i wskutek tego szybkość jego lotu znalala. 

Radłostacju Friedrichshafen donosi, że „Zeppe- 
| Im" był w niedzielę okolo godzimy 4 popołudniu 
według czasu środkowa europejskiego pod 34 st. 
H min. szerokości półnacnej i 68 st. długości za- 
chodniej, oo znaczy. że w ciągu ostatnich 5 godzin 
przeleciał tylko 150 mil ziorskich, co odpowiada 
szybkość: zaledwie około 55 kkn. na godzinę. — 
Sterowiec ódbywa lot w niezunernie trudnych wa 
runkach i tyiko z trudnością posuwa się naprzód, 
iembardziej, że simy wicher przeciwny uszkodził 
znowu naprawiony niedawno lewy sterowiec siat- 


ku. W tych warunkach uie mogło być mowy o | 


przybyciu do Lakeliurst w ciągu niedzieli. Lado- 

wanie może nastąpić dopiero w poniedzialek ra- 

| no. Dzienniki niemieckie wyrażają się z ulepuko- 
iem o losie statku. 

Azencja „Societ Press“ douosi z Lakehurst, że 


x ı wobec nleotrzymanla odpowiedzi od sterowca 


„Zeppelin“ na żądanie o dokkuine informacje co 
' do pozycji sterowca. komenda staci lotniczej w 
! Lakehurst zwróciła się ponowale drogą iskrowa 


do sterowca „Zeppelin“ o nadesłanie iniormacyi 
koniecznych do poczynieniu przygotowań do lądo- 
. waila. — O ile na poprzednie żądanie sterowlec 
-Zeppelin* odpowiedział tylko, że jest zbyt zajęty 
nadawanien malerjiłu prasowego, aby mógł od- 
powiadać na wszystkie żądania, o tyle na ostał- 
nią depeszę nadawana w ciagu calej godziny — 
„Zęppellu* wcale nie odpowledzlał. Fakt ten wy- 
wolst duże niezacowolenie w dowództwie sta! 
| 'mkzej w Lakerlnist. 
NA PZMOC .ZEPPELINOWI* 
Charleston, 15 października (PAT). Stojące w 
tutejszym porcie torpedowca otrzymały rozkaz, 
aby były przygotowane do wyruszenia w ciągu 
modzimy na pomoc „Zepoelinowi”, jeżeli zajdzie 
tego potrzeba. Stacji radjotelegrahcznej w Clar- 
„estón nie udało się nawiązać bezpośrednici kom- 
akacji z załogą „Zeppelina“. 
Waszyngton, 15 października (PAT). Wedlug 
informacji ministerstwa marynarki wczaraj (w nii 
dzielę) © zodzinie 1f wieczorem „Zeppelin“ znaje 


EAN 
O ÓZICCZOZZ 


zmuszony będzie inspektorat pracy nałożyć grzy- 
wac za niepodporządkowanic się polecenkon ins- 
pekioratu. 

Dziwnem a przykrem jest. że ministerstwa pra- 
cy nle potraiio wywrzeć nacisku na upornych 
wyzyskiwaczy, ażeby skończyć walkę spruwu- 
kowaną przez nich. Okazuje se. że rohotnie 
mogą się udawać do władź © poin 4 


pc. t Moza 


*czyć na swoje wiasne sily | ua wijGawSć ru- 
botriczą, która wovna ait doh aasre wa a 
*wciestwa. 


tramwsjowy w zupełności. Strajkują również szo- | 


zowma zostanie zastanowiona dziś wieczorem. Co 
do elektrowni, ostaieczne decyzje jeszcze nie za- 
padły. 

W ciągu całego dnla dzisiejszego odbył się sze- 
reg tlumnych zgromadzeń robotników. Wszędzie 
jdea strajku powszechnego dla poparcia włóknia- 
rzy znajdowała entuzjastyczne przyjęcie. Przy 
Spiewie „Czerwonego Sztandaru” uchwalono na 
wszystkich zebraniach bezwzgiędne wytrwanie 
w strajku.) 


W OKOLICACH ŁODZI 

(Sytuacja sirajkowa w Tomaszowie Mazowiec- 
kim przypomina zupelnie sytuację strajkową w 
Łodzi. W mieście panuje zupelny spokój.)Na 
sacl urządzanych przez klasowe zwlązki wypo- 
| wiedziano się jednomyślnie za wytrwanien w 
| strajku. Poza Tomaszowem strajk obja! Zglerz, 
Rudę Pzbjanicką 1 Zdudską Wolę. W Plotrkawie 
przystąpili do strajku demonstracyjuego, celem 
| moralnego poparcia akcji włókniarzy. urzędnicy 
magistratu. 


DEMONSTRACYJNY STRAJK DRUKARZY 

W ciągu dnia dzisiejszego gazety łódzkie nie 
kazały się z powodu strajku drukarzy. Drukarze, 
którym udzielono podwyżki płac o 25%, pomimo 
ra przystąpili do strajku. chcąc dać wyraz M 
* solłdarności ze strajkującymi tkaczami. 


Lot „Zeppelina“ do Ameryki 


dował się a 150 mil na zachód od Berudów. 

Berlln. 15 października (PAT). Wedlug otrzy- 
manych wiadomości, „Zeppelln” nie doleciał jesz- 
sze do wysp bermudzkich. Uszkodzenie nie zosla- 
ło dotychczas naprawione. O zapowiedzlanem na 
pomedzlalek rano lądowaniu nie może być mowy. 
Dobrze będzie, jeżeli uda mu się wylądować wie- 
czorem. Sytuacja zaczyna się stawać a tyle po- 
ważną, Że statek posiada jeszcze zapas benzyny 
i gazu tylko na 25 godzin. 

LOSY „ZEPPELINA“ 


Carłeston, 15 października (PAT). Morska sta- 
cia telegraiu bez drutu podaje, że „Zeppelin“ prze- 
leciał o 75 mli na północny-wschód od North Is- 
land o godz. 315 wedlug czasu miejscowego, kiv- 
rując się widocznie w stronę Wilmington Hatteras. 


[ELEGRAMY 


'Rozdźwięki w „jedynce“ 
Warszawa, 15 października (tel. wl. „Naprz.”), 
Wczoraj pod przewodnictwem posla Kościałkow- 
skiego odbyło się posledzenie zarządu głównego 
| Zjednoczenia pracy miast i wsl. Po sprawozdaniu 
| sekrelarza generalnego i no referacie wicepreze- 
sa zarządu p. Lechałcklego na temat zmiany kon- 
stytucji, w ożywionej dyskusji podkreślono ko- 
nieczność przeclwstawłeala się wszelkiego rodza- 
iu tendencjom przeciwdemokratycznym przy e- 
wentualnej zmianie konstytucji, 
—000- 
WALKA O RYNKI WĘGLOWE 
Londyn, 15 października (PAT). Sekretarz iinan- 
, sow admiralicji Hendlam po niedawnym powrocie 
z Polski oświadczył, że zdanlem jego przemysł 
weglowy angielski czeka ciężka walka o wyrów- 
nanie strat, ponieslonych w czasie straiky w ro- 
ku 1926. 
Hendlam mówi, że w Polsce koleje przełado- 
, Wane Są węgiem, który starają Się Jek najszybciej 
| dostarczyć da portów morskich. Węgiel ten jest 
w dobrym gatunku, P. Heudlam widzi braki w 
| polskich kopalniach węglowych, nawoluje wszak- 
że do obniżenia kosztów produkcji w Auglji, jeżeli 
konkurencja z rynkiem węglowym zagranicznym 
ma być skateczna. 
ZNIKNIĘCIE KOMUNISTYCZNEGO KANDYDATA 
NA WICEPREZYDENTA ST. ZJEDNOCZONYCH 
Wiedeń, 15 października (PAT). Dzienniki dono- 
szą z Nowego Jorku, że kandydat komunistyczny 
na stanowisko wiceprezydenta Stanów Zjednoczo- 
nyol Benjamiu Gitlow. znikł w tajemniczy spo- 
sb. Polciu przepraw lai <iedztwo i przypu- 
szcAk, ustal on uprowadzony przez członków 
Ku Kiux Klanu. 
LOT BERLIN TOKIO 


AJ 


Szanghaj, 15 października (PAT) onek 
Ue mu Hulweisa który nrzedłowzał 
Beria Tokio. zza a Szoda 


APRZÓD — Nr. 2% Sroda 1T paździemika 


nowała w zupelności grę, czego efektem były trzy 
bramhi strzelone przez Smaczka (2) i Jachimku (1) 
GRZEGOÓRZECKI KS—CZARNI 4:1. Ładne zwy- 
<ięstwo Grzegórzeckiegc. 
RKS LEGJA WISŁĄ. Z okaz: 
wego Wisły odbyły się mi 
łekko-atletyczne obu ty jw. Do konkuren- 
żeńskich zawodniczki Wisły niestety nie sta- 
„ co mie świadczy korzystnie a gościnności 
a, który zaprosił zawodniczki Legji. z 
d zawodów się usunął. W konkurencjach 
ch zwyciężyli zawodnicy Legii, 2 mianowf- 


Ze sportu 


WISŁA —LEGJA (WARSZAWA) 3:1 (1:0). Nie- 
zasłużona klęska Legii, która przewyższała swego 
partnera pod każdym wzylędejn. Na słabość Wi- 
sły wpłynat brak Reimana I, którego wyższe sfe- 
i iłkarskie uwa: skazane u- 
i na zasadzie rozkazu 


święta sporto- 
mem: zawody 


ynic atak tra 
dogodnych puzycyi 
ości gra głową, Le 3 
w Polsce. Brak jej atoll I > 
wykończenia i przeboju. Natomiast dzięki temu 
ostatniemu udało sie Wsie onegdaj wygrać nic- 
zasłużenie. Wlas 3 gral hà j 
grę dla siebie w 
jest Środk 
kiem Nawrot. Z Wisły 
Koźmin | Kotlarczyk | 
<zęwski. Warto zaz i 
zbiegały się z dorocznem św 
sły. które obfitowało w szereg 
defilada zawodn 


rzy są w doskonalej formie. 
KRAKÓW WIEDEŃ. Re 
Je zuwydy pomiedzy obu n 
w Krakowie. 


imprez. Ogólna 
piękny dorobek 


Związku 1 zoromadzenia 


klubu, b. dobrze zorgalzowane pomyślnie s: zgi; 
CRACOVIA > SMONEA 2:0. Po dłuzich wy- POBIEDZENIE WYDZIAŁU RADY WOJE- 
wygrac W 
WYSTAC 


czekiwaniach nare: ZKIEJ PPS odbędzie się 16 pażdzierałką o 
7 


zoregi w sekretariacie Rady waje- 


d zna- f 


wódz Porządek dziemy: 1) odczytanie proto- 


ne wy- 
ZE kolu, 2) sprawozdanie sekretariatu, 3) sprawo- 
skoptuzjonować Kali zdanie skarbnika. +) onstytwowanie się wydzia- 
WARTA POGOŃ Nic 1 wycię- y ie awa koife sódzkicj, 6) wow 


À yszów, wybranych 
na posiedzeniu OKR z 4 bm. do wydziału Rady 
Woiew. o punktualie przybycie. 

ZEBRANIE SPÓŁDZIEŁCOW TUR odbędzie 
się w środę 17 bm. o godzinie 7 wieczór w sali 
TUR. 

POSIEDZENIE ZARZĄDU MURARZY ochędzie 
ię dzlś we wiurek o godz. 6 wieczorem w se- 

riacie (Dunajewskiego 5 II p.). 
BACZNOŚĆ METALOWCY: Posiedzenie Za- 
rządu metalowców grupy I i I] wraz z mężami 
zaufania wszystkich warsztatów pracy. adbędzie 
się we środę 17 bin. o godzinie 630 wieczór w lo- 
kalu związku przy ul. Dunajewskiego 5 III p. 


siwo Warty. 

ŁKS—POŁONIA 2:0 (2:6). Polonia .przezrala 
mecz dzięki nieudolności swego bramkarza. I 
RUCH CZARNI 3:3. Mimo prowadzenia 3:0 
przez Czarnych, Ruch zdołui wyrównać. nawet 

meczu omal nie wygrał. 

RKS LEGJA KROWODRZA 4:0. Bardzo ladna | 
gra Legii, która mimo niepelnego składu, uzyska- 
la ładne zwycięstwo nad kombinowaną Krowa- 
drzą. Zawody prowadzone faire były interestijące 
i pełne ładuych akcyj. | 

RKS LEGJA Il KROWODRZA M 3:1. R 
wowa drużyna Legii grała ambitnie | skutec 

RKS AMATORZY II -MAKK4BI III 1:1. 

RKS AMATORZY -KROWODRZA KOMB. 2:0. 


Ładna gra obu drużyn. Sędziował dobrze p. Cen- Prezydjum. 
sor, WALNE ZGROMADZENIE ZWIĄZKU ZAWO- 
GARBARNIA SIEMIANOWICE 07 Do DUWEGO PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH 


iu opa- , (Kraków, ui. slawkowska 6) odbędzie się w so- 


panzy gra równorzędna, po pauzie Garba 


1928 


bate 27 października w lokalu związkowym przy 
al. Sławkowskiej 6 o godzinie 5'30 z następują- 
sym porządkiem dziennym: 1) odczytanie proto. 
kolu z ostatniego walnego zgromadzenia, 2) spra- 
sprawozdani: 
wizyjuei, 4ł wybór Zarządu, komis re- 


wizyjnej i sądu związkowego. 5) sprawy różne 
REPERTUAR 
> 
TEATR 1M. |. SŁOWACKIEGO 
Wtorek: „Pani Bianka“. 


Sroda: „Pani Bianka“. 
Czwartek: „Pani Bianka“. 
TEATR REWJOWY „GONG* 

Codziennie: rewja „Precz z ruzwodami”. 

KINOTEATRY 
Corso: ..Dekabryści". 
Brudne pieniądze”. 
„Dama z rekordem światowym". 
Sztuka: „Szpiedzy“. 
Ucłecha: „Moulin rouge”. 
Warszawa: „Szkarłatna różu”. 

RADJO KRAKOWSKIE 
Środa 17 października 

13.00: Sygnał czasu, hejnał z wieży Marjackiej, komu- 
mikat lotnicze-meteorologiczny. 12 Koncert ć płyt 
zramofonowych. 15.00: Komun meteorologiczny 


zospodarczy. — -16.3U: Audycja d lœ * młodzieży: 
„Serce zajęcza” Glńskiego. 17.10: Odczyt: „Bote pol- 
skle minionych stuleci: Obertyn" — glos! ze. dt. 
M. Kukii. docen? Uniworśitelu Ja uo. 1735: 
Odczy:; „Michał Anlo? jako poela“ — nygli p. Du- 


saa Czara. (8.00; Koncert orkiestry z Warszawy. 19.00: 
Rozmakości. 19.30: Skrzynka pocztowa — Inż, Stani- 
sław Broniewski, 1055: Sygnał czasu £ obserwatorjum 
astronomicziego £ Warszawy. %.00: Komunikat rolni- 
czy. 20.10: Komunikaty zl rosyjskiej pieśli 
1 muzyki ludowei. 22. aikry. 
Muzyka taneczna. 
WYKŁADY FUR 

(ul. Dunajewskiezu 5, II] p. — sala odczytowa). 

Początek wykladów o godzinie 7 wieczorem. 
Wstęp 30 zroszy- 

Cykl odczytów: „O gospodarce ziiniej”. 
Wtorek, 16 października: tow. ur. Muller: Praw 

strajków i zrzeszania się w Polce. a we Fran- 
į cji i Niemczech. 
| Piątek. 19 października: tow. F. kluczka: 


2230—23 0 


„Po- 
lityka aprowizacyjna miast", 
Sobota 20 października: tow. dr. J. Rosenzweig: 


„Ustrój samorządów w Malopolsce"”, 


Uninważniam zgubłocą ksią. 
isczką wojskową wyriawlaną 
przez P. K U. Kreków na 
nazwisko Salomon Goldman 
ur. w roku 190) w Bochni. 


Malanowski 


POWIATOWA KASA CHORYCH w GORLICACH 


L. 3703/28 
Gorlice, dnia 12 października 1928 


OGŁOSZENIE. 


dnia 15 da 28 sierpnia br. w biurze Powiatowej 
w Gorlicach i w sali Magistratu w Bieczu, tudzież wezwań 

list kandydatów na trzy tygodnie przed terminem wyborów ti. do dnia 
6 bm. — podaje się do publicznej wiadomości, że dnia 6 pażdziernika 
br. poprzedzającego trzy tygodnie ogłoszony termin wyborów, zgłoszono 
tylko jedną prawomocną liatę kandydatów z grupy ubezpieczonych 


Eugan|uzz unie- 


Qrzmzkowa |. >. unieważnia 
zgubione papiery wojakowe. 


OBUWIE #4 Part 
obuwia „ZY z 
$ Kraków, Ayzek 8). 8, Pasaż falak 


22 
OTO.1ANY — : 


i 2 zźrupy pracodawców. | KANABY 
Ponieważ jedna lista z grupy pracodawców została zgodnie z $ 17 
przepisów wyborczych dla Kas Chae wycofana przez Pełnomocnika z oparciem 


tejże listy, przeto wymienieni w pozostałych listach kandydaci, uznani 

zostali na podstawie $ 24 Rozporządzenia Ministra Pracy i Opieki 

Społecznej z dnia 24 marca 1926. Nr. 44. Dz. u. Rz. P, poz. 273. — 

za wybranych. 

Głosowanie zatem w dniu 28 października 1928 r. 
nia odbędzia się. 


Nazwiska i imiona delegatów tudzież ich zastęptów ogłoszone są ! 
plakatami w gminach okręgu tutejszej Kasy. 
Za główną Komisję Wyborczą: 
a) dla Ubezpieczonych: b) dla Pracodawców: 
Adam Kawacki wr. lan Prokopek wr. 


róbki. TAPICŁN, św. Tomasza 4 
© Czytainia nauko- 
Jana |. 8. 
dział naukuwy i dia mio 
tycznych iekkleh skrzyne- 
Za Zarząd Kasy: 
ników państw., akademi 


materace i t p. nz raty. — 
Przyjmuje się wszelkie prze- 

WYPOZYCZALNIA KSIĄŻEK 

t beletrystycz- 

tawów, ulica 

powiada stala wszelkie no- 

| | wości powieściawa Bogaty 

dzieży. Miesięczniki: Wy- 

syłka na pruwiacię w prak- 

chach Warunki przystę- 

pne. Ulgi dia rT. Urzqd- 

Dyrektar: » pad kad 
lan Tansrawloz wr. poci lontów. A 


Przewodniczący: 
Inż, Eryk Cianoinia wr' 
U 


= 
= 


Urząd celny w Krakowie zawiadamia, 


że w myśl $ 33 razp. Ministerstwa Skarbu 
z dnia 13. X. 1920 (Dz. Ust. R. P. Nr. 11:21) 
odbędzie się 
dnia 1O listopada i 27 listopana 1928 roku 
© godzinie 10 przed południem 
w tutejszych magazynach kole owo celnych 
(ul. Kamienna L. 42) 


LICYTACJA 


niepodjętych w przepisanym terminie przesyłek 
zagranicznych zawierających: towary tekstylne, 
koionialne, gumowe, elektratechniczne, ma- 
szyny itp. 


Już nadszedł wialki iranapori 
najnuwazych modali 


PŁASZCZY 


Ubrania i Raglany 
m — NAJTANI 


a Magazyn nowości dla Panów 
STANISŁAW BIGOSZ 
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w Krakowie, pod zarządem Henryka Schilia. 


